Śr. św. Krystyny M. 
Czw. św. Matyldy Kr. 
Piąt. św. Klemensa P. 
Sob. św. Abrahama P. 
Niedz. Józefa z Arym. 
Pon. św. Gabryela Arch. 
Wt. św. Józefa Obl. . 


Cena prenumaraty: 
W ŁODZI: 
W Rocznie” rb. 8 K. 
s Półrocznie „4, | sę 
| Wschód sł.: godz. 6 m. 24 


Kwartaluie „2, — Ș n. 2 
E Miesięczn. „ - „68i Zachód sł.: godz. 5 m. 57 
l ' A Dług. dnia godz. 11 m. 33 


8 Odnoszenie 10 k. m. [i 
g Egz. pojedyńczy 3 k. ASM NKZWANINZNZNKW 
Redakcyą 
w Łodzi, 
al. Przejazd RA 8. 
Nr. telefonu 593. 


E Z przesyłką pocztową: 
a Roczniś ` rb. 10 kop. — 
| Półrocznie „ 5 „ —] 
g Kwartalnie „ 2 „ 50) 
H Miesięcznie „ — „ 85 


dziennik pol 


a abo i 


Rok X. 


any, przemysłowy, ekonomiczny, społeczny ierasti, stowany 


Środa, dnia 13 marca 1907 roku. 


Kantory: własny w Warszawie, ul. Krucza Na 23; w Pabianicach u p. Teodora Miakez 
w Zgierzu, w aptece p. Patka; w Tomaszowie u p. Teodora Hilla. | 


CENA OGŁOSZEN: „Nadesłane* na 1-szej stronicy 50 kop. za wiersz. Zwyczajne ogłoszenia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lab jego miejsce 
Małe ogłoszeuia po 1'/, kop. od wyrazu (dla poszukujących pracy po 1 kop). Reklamy i Nektologi po 15 kop. za wiersz petitowy. 
Za dołączenie prospektów 36 rb. ARTYKUŁY bez oznaczenia honoraryum Redakcya uważa za bezpłatne; rękopisów drobnych nie zwraca. 


Właściciel i lokator. 
| (Na tle stosunków Łódzkich ) 


ROI DOT w 


Nigdzie może ta kwestya nie zarysowała się 


Redaktor jub jego zastępca przyjmują interesantów codziennie, 


ve EPIA CT. RWE TZT 


tak silnie, tak jaskrawo, jak w Łodzi, która ma 


specyalnych lokatorów, ale jeszcze -specyalniej- 
szych właścicieli domów. 

Kiedy przed paru laty otwarto Towarżystwo 
wzajemnych ubezpieczeń i w Łodzi założono spe- 
-cyalne biuro, okazało się, že w żadnem z miast 
niema takiej ilości domów tandetnie wzniesionych, 
jak w Łodzi. Niedbałość w wykonaniu robót my- 
rarskich, ciesielskich i stolarskich była posunięta 
do tego stopnia, że znalazły się ściany frontowe 
na wyższych piętrach zaledwie na pół łokcia gru- 
be, belki i krokwie tak cienkie, że wszystkie 
przedmioty w domu za byle ruchem dzwoniły lub 
drżały, niby w febrze, a żadne okno: i żadne 
drzwi nie pasowaly. U okien brak było okucia, 
drzwi zwieszały się z zawias i szorowały 0 pod- 
łogę. Przytem bezpieczeństwo od ognia do tego sto- 
pnja lekceważono, że belki dotykały luftów. O wy- 
godach w Łodzi niema co mówić, zaledwie jeden 
na sto domów. posiada, jakie takie  urżądzenia, 
reszta — Boże, zmiłuj sięl.. Klatki schodowe 
brudne i nie dające się przewietrzać, gdyż okna 
wcale się nie otwierają, przytem zazwyczaj bru- 
dne, nie zamiecione i nie bielone, chyba raz na 
lat 15! Piece dymią, drzwiczki do nich w najgor- 
szych gatunkach, dawno popękaly, sufity lecą na 
łowę... ki 6, l 
Š | Oto typ przeciętnego domu. łódzkiego, w któ- 
rym za lokal grubo każe sobie płacić kamieaicz- 
nik, a w dodatku przyzwyczajony On Corocznie 
podnosić komorne. — > 20, EJ 

Nie dziwnego, że wobec takich stosunków, 
wobec nieustających wymagań „ze strony, właści. 
ciela, aby. lokator swoim kosztem wykonywał 
wszelkie poprawki, lokatorzy, W ostatnich czasach 
oburzeni do najwyższego stopnia zdzier stwem 
wielu właściecjeli domów i ich niechlujstwem, po 
stanowili, w celu obrony swych interesów, Zawią- 
zanie Towarzystwa lokatorów. . NL 

Bo i cóż. można przeciwstawić chciwości wła- 


ścicieli? Co przeciwstawić temu bezczelnemu opi- 


sywaniu lokatora, który musiał zgadzać się dotąd 
na wszystkie warunki właścieiciela domu  5NĘ- 
biącego swoje ofiary nieustannemi, coraz to no- 
wemi wymysłami. Doszło przecież w ostatnich 


czasach do tego, że niejaki Leopold Dobrzyński, 


zamieszkały w Łodzi przy ulicy Zawadzkiej R 29, 
wydrukował specyalne kontrakty najmu mieszkan 
wyłącznie w urzędowym języku *), w którym Są, 
między innemi, takie kwiatki; 


. „Właściciel domu może w każdym czasie 


oglądać mieszkanie, aby przekonać się, czy jest 
ono utrzymane w należytym porządku.“ 


OO punge a amas ameen e 


©) We wszystkich miastach polskich, nawet w da- 
wnych czasach, uprawnione były kontrakty. polskie. 


Co to ma znaczyć? A więc i o północy, kie- 
dy lokator spoczywa podchmielony, gospodarz ma 
prawo wejść do mieszkania i rewidować wszyst- 
kie pokojet.. Dzieje się to w czasach, kiedy wal- 
czymy o nietykalność osób... | 

"Tenże Dobrzyński wydrukował również we- 
zwanie notaryalne, mocą którego każdy gospo- 
darz wymawia lokatorowi od 1 lipca b. r. mieszkanie 
i wzywa go do zawarcia kontraktu nowego, pod- 
nosząc komorne o 20%. 

'Przytem ów spekulant Dobrzyński, tak wy- 
soką do swoich niedorzecznych kontraktów przy- 
wiązuje wagę, iż na niemieckim cyrkularzu za- 


znacza, że przedruk ich będzie prawnie ścigany. 


Jeżeli kogo, to Dobrzyńskiego wypada po- 
ciągnąć do odpowiedzialności za układanie kon- 
traktów z pogwalceniem istniejącjeh. praw. 

Kodeks bowiem Napoleona, obowiązujący u 


z wyjątkiem dni świątecznych, od godziny 4 i 5-ej po południu. © 


płacić podatków, ale domy nasze zostaną nam 
sprzedane przez licytacyę. | 
Niezależnie od tego agitacya wśród robotni- 
ków wywołałaby niezawodnie cały szereg terro- 
rystycznych napadów, a co zatem liczne niepo- 
koje w mieście. i 
Pragnąc uniknąć tak przykrych dla nas i dła 


| miasta następstw, mamy honor prosić o zabro- 


Z —— - 


nas, daje ulgowych 8 dni po pierwszym lipca na ; 


przeprowadzkę. Dobrzyński zaś między innemi 
niedorzecznemi paragrafami pomieszcza i ten, któ- 


"ry wszystkie dn: ulgowe kasuje. 


Wobec takich popleczmków pewnej grupy 
właścicieli domów, najbardziej łupiących swoich 
lokatorów, mie dziwnego, że ci lokatorowie za- 


wiązują się w koło i cheą stworzyć uprawnione | 
. stąpienie kamieniczn:ków z wykrzyknikami o swo- 


Towarzystwo lokatorów. 

Takie towarzystwo . istnieje już w Warsza- 
wie, a celem jego jest przeciwdziałanie tej chot- 
wości kamieniczników. Zaledwie jednak poczęli 
Się organizować lokatorowie, zabiegając około 
ustawy, a już do władz miejscowych wystąpili 
przerażeni kamienicznicy z następującem 'poda- 
niem: e | 

«Dowiedzielśmy się, że grupa agitatorów 
w nadchodzącą niedzielę, dnia 25 lutego (data 
starego stylu. Przyp. Red) zebrała mieszkanców 
m. Łodzi a właściwie lokatorów w tym celu, że- 
by zmusić wlascicieli domów w Łodzi do obni- 
żenia lokali o 25 proc. i więcej. | 

To zebranie ma się odbyć w lokalu subiek- 
tów handłowych w domu przy ul. Długiej nr. 40. 

Poniewaz łódzcy wlasciciele domów podczas 


wojny rosyjsko-japońskiej i następnie przez ciąg: 


rewolucyi miejscowej ponieśli olbrzymie straty, 


gdyż znaczna część komornego przepadla z po- 


wodu niewypłacalności lokatorów, oraz dlatego, 
że lokale spadły o 30 proc.*), jak również i dla 
tej przyczyny iż w czasie stanu wojennego wy- 
padało płacić większy podatek kwaterunkowy, 
przeznaczony dla wojsk, nie mniej i dla tego, że 
łódzcy obywatele obiożeni są większewni, niż w in- 


nych miastach podatkami, — wobec tych okolicz- 


ności, dalsze zmniejszanie komornego przyniosioby 


Ram zupełną ruinę— zwłaszcza, że robotnicy bez- 
sprzecznie wprowadzą w życie postanowienie wie- 


cu lokatorów, 


Dlatego zaznaczając, że my, właściciele, nie- . 


tylko nie będziemy mogli wobec takich warunków 


amarae sanaa chana za CA 


szukiwań, nie dowiedzieliśmy się dotąd. Przyp. Red,). 


: rzewski, 
- Borsztein, 


nienie zebrania się łódzkim lokatorom w celu ob- 
niżenia komornego, które ma się odbyć w prży- 
szlą niedzielę w Towarzystwie subiektów handlo- 
wych. 
Łódź, d. 21 lutego. | gi l 
(podpisano): Sz. Rozenblat, Calel Chwat, C. Za- 
Wilhelm Reicher, Lejba Pidwa, lzaak 
Tobiasz Przepiórka,. Bolesław. Woga-. 
lewski, Józef Wolanek, Krajewski, Lubienieeki 
etc. ete.“ S * 
Wobec wyżej wymienionego ogłoszenia Iseo0- 
polda Dobrzyńskiego, który nawet rejentalne we- 
zwania do lokatorów już o podwyżkę 20% wysto- 
sował, wobec nieustannych zawiadamiań,. które 
otrzymuje redakcya o podniesieniu Komornego 
tym lub innym osobom, które od lat pięciu nie 
mieli obniżanego, ale przeciwnie tylko podwyższane 
komorne, musimy przyjść do przekonania, że wy- 


jej niedoli do władzy, jest nieuzasadnione i do 
pewnego stopnia wykrętne, tem więcej, że wsród 
podpisów znajdujemy ludzi takich, w których do- 
mach nie mieszkają zupelnie robotnicy. =€ ` 

Najlepiej na razie rozżstrzygniemy kwestyę, 
jeżeli stanie na tem, że łakomi kamienicznicy 


 zobowiążą się nie podnosić komornego lokatorom, 
"zabronienie bowiem stworzenia Towarzystwa lo- 


katorów, wobec praw. istniejących, jest niemo- 

żebne. | E ANEKS 
Prócz tego właściciele domów powinni zobó- 

wiązać się do oddawania od dnia dzisiejszego 


"w porządku lokalu, to jest czystego z oknami i 


drzwiami zamykającemi stę, z piecami niedymią- 
cemi, z dachami zabezpieczającemi od potoków 
wody w mieszkaniach. 000 ... .... | 

Drugim punktem jest utrzymywanie w czy- 
stości klatek schodowych, bram i podwórza, ą 
również wygódek, przytem dostarczanie wody 
czystej i dobrej do picia. Rezerwoary powinny 
być myte, a w domach liczniejszych zaprowadzo- 
ne mvtory elektryczne lub gazowe do pompowa- 


nią wody, stróż bowiem nie jest w stanie przy 


swoich zajęciach naciągnąć tyle wody, aby wy- 
starczała dla lokatorów : dwupiętrowego domu 
z dwupiętrowemi oficynami. | 

" $kasować pobieranie weksli za mieszkanie i 


" zniszczyć niemoralne i wbrew prawu. wydruko- 


wane kontrakty Leopolda Dobrzyńskiego. ` 
„Nie mówię tu o garści obywateli ' przyzwol- 
tych, których domy odznaczają się czystością i 


 wzorówemi urządzeniami a sami właściełele dba- 


ją o wygody lokatora, aie tej części zdzierczych 


AT ` i ; TĄ PE w kë 4 j > 4, i p witać 
*) O zmniejszeniu komornego, poraimo licznych po-  KPMIeGZMKUW naszego grodu, którzy chlewy za 


grube pieniądze wynajmują, * Dla tych ludzi ja- 


2 


kis hamulec w postaci Towarzystwa lokatorów i 
prawnej obrony interesów pokrzywdzonych mis- i 
szkańców, musi istnieć! 


+ 
a 


Przegląd polityczny. 


Łódź, 13 marca. 


' interesuje nas hasło 


— Spcyalizm bankrutuje. Nietylko w Niemczech : 
i Anglii poniósł on w czasaah ostatnich ciosy do- * 
tkliwe, ale i w innych krajach Europy coraz zna- ' 


mienniejszym jest upadek wpływów socyalistycz= 


nych. W Austryi odezwy wyborcze socyalistycznej 
partyi zrobiły ogólne fiasco. 

Oto co o nich PRZY z Wiednia do «Gazety 
Narodowej»: | 

Od kilku dni «Arbeiter Zeitung», centralny 
orgain partyi, stał się skrajnie nacyonalistycznym. 
Wesoły to objaw, gdy się rzuci okiem wstecz na 
to, ile ten organ wyłał żółei na głowy innych 
stronnictw politycznych w Anstryi za to, że swe 
' programy oparły głównie o kwestyę narodowo- 
„ściową i że kwestyę tę uważają za oś calej we- 
wanętrznej i zewnętrznej polityki austryackiej. Po- 
lityczne teorye socyalistyczne zbankrutowały, kie- 
rownictwo partyi więc z oporiunizmu adopiowało 
„nagłe program <burżujów». Zmieniło go tylko o 
tyle, że obwieszcza go wyborcom w żargonie wła- 
'właściwym odezwom partyi, najeżonym insynua- ; 
'cyami, napaściami, a miejscami zaprawionym lek- 
ko — oszezerstwem. 

Pierwszy atak hakatystyczny przypuścił cen- 
dilar organ do swego niebezpiecznego wroga — 
„do stronnictwa chrześciańsko-socyalnego, zarzuca- 
jąc mu zdradę interesów niemieckich. Pisma tego 
stronnictwa wykazują obecnie punkt za punktem 
fałsze, jakimi «Arbeiter Zeit.» twierdzenia tę sta- 
ra się udowodnić. 

: Onegdaj znowu wystapil organ centralny par- 
tyi sacyalistycznej «poważnym» artykułem, | 
w którym . dowodzi, ż6 polityka wyodrębnienia ; 
Galicyi jest najgorszą, że postulat ten jest prze- 
starzałym punktem programu niemiecko -narodo- 
wego. Artykuł żąda tylko, żeby Koło polskie. 
w: parlamencie zgnębić, żeby jo «dosobnić, a to 
się stać może, jeśli niemcy nigdy ii pod żadnym 
warunkiem z raprezeniacyą polską w parlamencie 
centralnym nie-wejdą w żadne sojusze, Raczej po- ; 
wiańi się łączyć z wszystkiemi innami stronnie- 
twami słowiańskiemi — przeciw polakom. Przejs | 
rzystość tego hasła nie pozostawia nic do życze» ; 
mia. Hakatyści ałbo już pozyskali socyalistów dla ; 
swoich celów, albo oni sami czepiają się hakaty- | 
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Aygmuni Bartkiewicz. 


Paa A 


w polskiej ziemi. 


(Ciąg dalszy, pi, nr. 56.) 


Rozglądał się stary ponuro, „nując dawne | 
wspóltinienia, obók przykrych wrażeń dzisiejszych. 
— Na psy idziemy, my, cośmy to od mórza 


do morza... Jej... Na psy idziem.. — mrtezał 
dó siebie. 
I znowu o Poznaniu dumał, o nówym pół 


millardzie, 6 cesarskim zamku, 0 tej sile złośli- 
wej, Ćh niszczy stare rody, niby drzewa wieko- 
we. z ziemi wydarte, bez niej ha zagładą skazane. 
Dumat stary i chmurnial, aż z niemiłych tych | 
rozmyślań głos syna go zbudził. 

— Tatku, a które szwaby SĄ gorsze: 
ezy lódzkie? 

 — Niémiec wszędzie jest zły, gdzie silę swo- 

deżuwa. U nas jest niby u siebie, więc gnę- 
R tu „Wyrósł na pracy cudzej, zdobył bogactwo, 
więć silny... Daj mi zresztą spókój i myśl lepiej 
o sobie. 

Po przybyciu do hotelu, chłopiec już w nim 
pozostał, a pan Marcin pośpieszył rozpytać się, 
powólując do rady dawnych znajomych, ludzi świa- 
ślych i ze stosunkami. 
| Tem i ów przy butelce «w Półskim» dodał 
mu otuchy, zapewnił, że wszystko dobrze będzie, 
a chłopak wyjdzie na ludzi. 

- — Bo to, dziedzicu dobrodzieju, u nas w Ło- 
dzi, byle głowa na karku, a żołądek, jak to Mé- 
wią, strawny, nie zginiesz; nić tu, to tam praco- 


nasze, 


| 
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ROZWOJ. —— Sroda, dnia 18 


mę 


interesowała wszystkie ludy austryackie. 


marca 1907 r 


stów, bo sami silom nie ufają, 
hasło: «vom polnischen Priigelknaben» 
szłym parlamencie. 

Czy niemey austracey obliczenie to uznają 
za dokładne i czy wyborcy niemieccy pieczę nad 


w przy- 


-'swojemi sprawami i interesami niemieckim mężom 


socyalistycznym powierzą—okażą przyszłe wybo- 


"ry. Nas interesuje tylko hakatystyczna kampa- 


nia, zainicyowana ze sztabu generalnego partji, 
„Ańsrotien , wydane prze- 
ciw polakom. To tlumaczy także, dlaczego gwal- 
ty ruskie we Lwowie znalazły w organach socya- 
listycznych gorącą obronę i podporę. 

Kierownictwo partyi przy wdziewa liberyę ha- 
katystyczną, żeby módz w nowym parlamencie 
razem z hajdamakami i z prawdziwymi hakażysta- 
mi inscenizować tygodniami „dyskusye galicyjskie” 
i szkalować wszystko co polskie. 

Wczoraj znowu organ centralny partyi socya- 
listycznej w Anustryi dowodzi na podstawie dat 
statystycznych (biedna statystyka! p. kor. ); Że s0- 
cyaliści są największem stronnictwem niemieckiem. 
Klasa robotnicza, oblicza „Arb. Zig”, 
65 proc. czynnych w różnych zawodach niemie- 
ckich mężów”. -Z tego, zdaniem jej wynika, że 
niemiecka demokracya socyalna zastępuje intere- 
sy przeważającej Aiczby ludności niemieckiej w 
Austryi.” 

Polacy naturalnie nie mają żadnego interesu 
sprawdzania, czy rachunek ten jest ścisłym. Ka- 
zuistyka wyziera z niego ze wszystkich stron. 
i Ugoda z Węgrami w wysokim stopniu za- 
Zajęły 
| się nią obecnie sejmy krajowe, zwłaszcza czeski 
i morawski, które obradom nad tą kwestyą po- 
święciły kilka posiedzeń sejmowych. „Oba sejmy 
wypowiedziały się w jednym i tym samym duchu. 

Sejmowi czeskiemu przedstawiono rezolucyę, 
w której zalecono rządowi calkowiią rewizyę 
wszystkich kwestyi, związanych z ugodą i stano- 
WEZA obronę interesów tych krajów, które znaj- 
diją się pod opieką korony austryackiej. Gdyby 
długoterminowa ugoda jednocząca obie połowy mo- 
narchii w jedną całość gospodarczo-ekonomiczną 
nie była osiągnięta dzięki oporności Węgier i sa- 


 modzielności Austracyi w jej polityce ekónomicz= 
nej, wszelki kompromis narażałby interesy austrya- ` 
ckie i składał je w ofierze uroszczeniom Węgier. 


Sejm czeski rezolucyę ię przyjął prawie jednomy- 
ślnie. 

Sejm morawski obradował nad analogiczną 
rezolucją i również zalecił obronę interesów au- 
stryackich w razie nieudania się rokowań z We- 
; grami. 
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wàt można, a dobić ARR dorobić: się, „potem 
coś na siebie i — mają teczek jest. Byle nie pić, 
ze zdaniem się nie wyrywać, jak się trafi lajdac- 
two — zmilczyć, to i Pan Bóg pomoże i chleba 
dla wszystkich wystarczy... Dziedzica dóbrodzieja 
zdrowie! 

— Że to nie samym chlebem człowiek żyje, 
możebyśmy jeszcze jedną... tego?... — zwrócił się 
do kompanii pan Marcia. | 

— Ano, dobrze. Za zdrowie i pomyślność 
przyszłej fabryczki! 

— Za zdrowie i za fabryczkę, tycią, matich- 
ną, dobrży, kochańi panowie, złoci ludziska! == 
bełkotał rożrzewniońy stary, calując się ze wsżyst- 
kimi. — Za fabryczkę, mówicie, nò, to... jeszcze 
jedną... tego... na zapas. |. 

. Dobre twoje, dobre i moje, więc poszłó ko- 
lejką. Fabryczka rosła, olbrzymiała, aż o zmroku 
pan Marcin akcyjnem towarzystwem juź rządził... 

— Nie święci, panie, garnki lepią — mri- 


„aj ajma DORY) 


i ' czal. 


| Dnia tego wszelkich starań zaniechał, lecz 
po przespaniu się, wczesnym rankiem, świeźo wy» 


Dlatego rzucają 
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W ten sposób rośnie wciąż agitacya W spra. 
wie ugody obu połów monarchii i dąży wytrwale 
acz powołnie ku rozwiązaniu zatargu, który od- 
dawna już dojrzał. 

Jednocześnie z ruchem tym, coraz wyraźniej 
zaznacza Się wśród ludów austryackich dążność 
do zamiany dualistycznego ustroju monarchii Habs- 
burgów na system fedóracyi ludów, jedyny który 
może przywrócić Austryi jej znaczenie międzyna= 
rodowe, zapewnić rozwój i potęgę mocarstwową, 

` — Anglia ‘daje przykład światu jak należy 
korzystać ze zwycięstw i na czem polega- istotna 
potęga państwa, jednoczącego w swym organizmie 
politycznym różnorodne ludy i plemiona. 

- Zaledwie upłynęło lat pięć od chwili, kiedy 
geńerał Botha na czele dzielnych hufców boerów" 
opierał się potędze Wielkiej Brytanii, zmusił ją 
do wyprowadzenia w pole nieomal wszystkich 


swych sil bojowych, gdy tenże sam Botha stanął 
; m ramienia  zwycięzkiej Anglii na czele. rządów 
; w Transwaału. 
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: Się żapewne nie udało, 


Anglia dotrzymala obietnicy danej boerom i 
swiatu. 

Transwaal otrzymał szeroką konstytucyę, gWa- 
rantującą poszanowanie narodowości, co niewśt= 
pliwie o wiele skuteczniej wpłynie na prowadze- 
nie polityki pojednawczej w Transwaalu, niżeli 
wszelkie w najlepszym stylu represje. 

Sprawie tej poświęca . „paryski. „Journal dès 
Dóbats* uwagi następujące: 

„Pytanie: co bardziej podziwiać — czy ironię 
wydarzeń, czy teź szlachetną wiarę Anglii, pozwa- 
lającej, iż zaledwie pięć lat po pokoju w Veresni- 
ging ministeryum generała Bothy rządzi w Trans- 
waalu? Najliczniejsza ludność biała południowej 
Afryki jest barska, wedlug wszystkich rozumnych 
przewidywań, ta ludność właśnie spelniać będzie 
najdonioślejszą, przeważającą rolę. Więc Anglia 
zrozumiała, że najlepsza metoda, jaka pówinia' 
być w danych okołieznościach zastosowana, pot 
winna polegać nie na angielszczobiu ludnosci, čobý 
tylko na pojednawczem 


' skupienia jej około interesów państwa”. 


Nalega on przytem w takim wypadku na ; 
e konat ML w sali, zajętej przeż iw pe 


TE TAN MA 


«Matin» pisze: „Jest to wielka zemsta zwy- 


, Giężonych i wielki przyklad, kozi przez wyją: 


ców“, 0 


Rowizya w Damie. 


mare Pim kinia 


Speóyalny korespondent petersburski „Rurye. 
ra Wileńskiego” donosi: | 
„Dziś, Ż6-go, oddżiał t. zw. „ochranj”*” dos 


EM 8 KRA NOOO 
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— No, pan, właściciel fabryki, 
— Ja tam nie wiem, bo tu jest +Actiengea 


| sellschaft» i jest pan prozes = odpowiedział słu- 


FAN ANK BALD: ACE OTTO TARG S EAR TE 


pn A OREW. WZWOZDAE 12 OT 


żacy. 

aż No, dóbrże, zameldaj. 
> Służący wziął bilet, powoli przeczytał, przyja 
rżał się koronie, uśmiechnął i niedbale w giàb 
budynku rusżył. "Zjawił się pó chwili. 

— Pan prezes nie wie, ale pan prezes pro- 
si, Mió ma czasu, ale... 

Zniecierpliwiony jaż piu Marcin sunat raźno 
naprzód i znalazł się pó Chwili wprost plśców żę 
jętego pisaniem fabrykanta.. 

|  — Jakże się miewśsż, Rrneście prażesie, czy 
jak ci tat... Nie widzieliśmy śię, o? 

| — A tak, tzeczywiśćie.... Niechże pań dobro- 
dziej siada... "Czem mogę stużyć? -— bąkał pan 
prezes, zmieszany tak póufalem przywitaniem. 

— Jaki ja ci tam dobrodziej! Biedak jestem 
i tyle. Ziemia nas żywić mie chce a i ten kówa- 
tek drą juchy niemcy... Marniejetny, paió czasy! m 
splunął pan Marcin zamiaszyście na wzótzysić 


i linoleum. 


gołońy, w czarnym odświętnym surdncie, już ru- : 


czał na syna: 

— Śpij, śpij, niech tam ojciec sobie lata. 
Jak się czego dorobisz, to dla siebie, staremu nie 
dasz, nie bój się... 

— Lepiej go zostawić — myślał — oberwa- 
ny, a bogaci ludzie nie lubią, kiedy im bieda w 0- 
czy lezie. (o mam zrobić, sam żrobię, a mam 
przeczucie, żó Wszystko powiedzie się dobrze. Mo- 
że dzis jeszcze chłopaka się pozbędę, a jutró wró+ 
ce do siana. 

Nim minela godzina, 
dużego fabrycznego budynku. 

— Jest pan? 

-— Jaki pan? 


gi O TZ AC TORO EROS, " 


był juź w przedpokoju , 


Pan prezós sięgnął ręką do dzwonka. 

— $przątnąć to... 

Poćzem, źżwracająć się do pana. Marciha, 
skrzywił: 
| — A tak, rzeczywiście.. czasy są ciężkie... 
A ziemi to nikt nie wydrze, kiedy się ją motto 
trzyma... Ożemże moga służyć | 

w Bieda inie przypędziła. Chlopak obu w- 
czyć się nie chce, więc chciałbym, żeby gdzie 
praktycznie się kształcił. Zdolny szeli, mój syn... 
Wymagania niewielkie, bjle wyżyć... Cheile 
właśnie cię prosić... 


(d. e n) 


N 59 


Z A TE A KE 


lamentarngą Partyi Socyalno- Rewolucyjnej. 
zya nie dała żadnych rezultatów”. © | 

„Kuryer Wileński” pisze dalej: «Na piętrze, 
w pałacu Taurydzkiem, nad Dumą państwową, 
jest. kilka mniejszych i większych sal. Przezna- 
czone są dla narad poszczególnych stronnictw lub 
frakoyi. W salach tych, w czasie przerw lnb ran- 
kami. wczesnemi. albo późnemi wieczorami zgro- 
madzają się posłowie, należący do jednej partyi 
lub grupy; dla porozumienia się w sprawach par- 
lamentarnych. I tak: mają własną salę kadeci, 
własną trudowicy, własną mieli „autonomiści” ote. 
Dodać należy, że inaczej do sal rzeczonych do- 
stać się nie sposób, jak z kuluarów Dumy i że 
trudno przypuścić, aby ktoś, nie należący do Du- 
my, mógł zabłądzić do której z tych sal po wąz- 
kich kamiennych schodkach.» 


- Rewi- 


Październikowcy o Polsce, 


awo 


Gdy kadeci i wszystkie ich organy prasowe 
milczą teraz o sprawie naszej autonomii jak za- 
klęte, ukazał się niespodziewanie w tej kwestyi 
artykuł na szpaltach „Gołosu Moskwy*, organu 
wodza październikowców, Guczkowa. Zaznacza 
on przedewszystkiem, że p. Guczkow i jego przy- 
jaeiele polityczni już przed rokiem i nawet przed 
dwoma laty wypowiadali się przeciwko autonomii 
Polski, a natomiast za „najszerszą formą samo- 
rządu". | 


. „Dla osiągnięcia tego samorządu miejscowe- 


WC 


ED ZEK ZE AZOOZZASAWZZOC 0 R 


asaran 


mA 


gO-=pisze <Gołos Moskwy» —zalecaliśmy kroczyć | 
tą drogą. która, jak dowiodło tego samo życie, ; 


jest jedynie dobrą. Zalecaliśmy zdobycie przede- . i 
ER 5 BRO ` amnesty! w Dumie, wywołała zaniepokojenie w łonie 


wszystkiem szerokiego rozwoju samorządu miej- 
scowego, przy trwałych podstawowych pierwiast- 
kach wolności obywatelskiej, przy udziale wszyst- 


kich obywateli rosyjskich, bez różnicy narodo- . 


wości i wyznania, w utworzeniu władzy państwo- 
wej, przy zapewnieniu poszczególnym narodowo- 
ściom jaknajszerszego prawa do zaspokojenia i 
obrony swych potrzeb kuliuralnych, w granicach, 
na jakie pozwala idea państwowości i interesy 
innych narodowości, Jednocześnie uznawaiiśmy 
za możliwe, aby różne miejscowości państwa 
tworzyły związki okręgowe dla rozwiązania za- 
dań, wchodzących w zakres samorządu miejsco- 
wego. | | | 

To, co zalecał związek 30: października, nie 
przeszkadzało w, niczem odrębnościom miejsco- 


wym i interesom różnych narodowości, aby mo- , 


gły znależć wyraz i uwzględnienie w prawodaw- 
stwie i zarządzie, opartych na uznaniu bezwa- 


rosyjskich. | Pal, 
Związek 30 października nigdy nie wyrze- 


runkowej równości praw wszystkich obywateli | 


ae = 


kał się ząkreślonych sobie zadań. Szedł wy- 
trwale do jednego celu ogólnego—do utrwalenia - 
w Rosyi konstytucji. Nie zapominał jednak i- 


innych spraw, a w tej liczbie i kresowej. I spra- 


wę tę oddawał do rozwiązania samym intereso- 


wanym narodowościom pod jednym warunkiem, 
aby forma samorządu ułożona przez nie, ani bez- 
pośrednio, ani pośrednio nie była skierowana ku 
rozczłonkowaniu państwa. | PR 


ROZWOJ — Sroda, dnia. 13 marca 1907 r. 


3 


go zawiadomienie następujące: „W . powołaniu 


się na komunikowany duchowieństwu archidye- 


cezyi ukaz senatu rządzącego z dnia 28-go maja  ? a : 
: ; r i . jących na polu przemysłowo-handlowem. Odezy- 
r. z, zawiadamiamy JW. ks. rektora, że z po- ` jacy poia p y y 


wodu przyjętego przezeń mandatu do Dumy pań- 


kościoła N. M. P. Łaskawej“. 


KUR 


W związku z opracowanym obecnie, jak donosi ' 


„Utro“, projektem nowej ordynacyi wyborczej w mini- 


Przedewszystkiem zmieniono pierwotnie pro- 
jektowaną nazwę Stowarzyszenia, mając na celu. 
przyciągnięcie jaknajwiększą liczbę osób pracu- 


taniem poszczególnych paragrafów ustawy, które 


. poddawano kolejno dyskusyi zajął się inżynier p. 
stwowej, uwalniamy go ze stanowiska rektora - 


[A 


| 


| 


steryum spraw wewnętrznych zgromadzono cały mate- . 


ryał z przebiegu ostatnich wyborów do Dumy. Zamie- 
rzono cały ten materyal oddać do rozpatrzenia no- 
wodtwoerzonej komisył, w skład której wejdą, między 
innymi, Mordwinow i Kryżanowskij. 


i WR 
Organizacye stanowe szlacheckie Estonii, Inflant i 
Kurlandyi otrzymały pozwolenie na zaciągnięcie zagra” 
nicą pożyczki na zastaw dóbr ziemskich, posiadanych 
przez te organizacye 
milionów rubli, ma być zawarta w Berlinie. Uzyskane 
tą drogą pieniądza mają pójść na zapomogi dla szlach= 
ty, która ucierpiała na skutek zaburzeń rewolucyjno- 

agrarnych. 

423 
Jak donoszą do „Utra“, Siołypin otrzymał w Car- 
skiem Siole wskazówki, iż sprawa amnestyi winna być 
rozważona bardzo poważnie, gdyż żądanie jej ze strony 
narodu zbyt jest widoeznem. Dlatego też należy prze- 
prowadzić ją w takich warunkach, by naród dojrzał, 
że udzielono jej z dobrej woli, wobec znacznego uspo- 
kojenia się kraju. Wobec takiego postawienia kwestyi 


ogłoska o tem, że lewica zamierza wszcząć Sprawę ; f ( 
de Dh -« centów od majątku Stowarzyszenia. 


gabinetu. Dnia 10-go b. m. Stołypin odbył długą nara- 
dą ze Szczegłowitowem, jak utrzymują, właśnie w tej 
materyi. 
ta 

„Utro“ donosi, że ministeryum spraw wewnętrznych 
opracowuje okólnik do gubernatorów i naczelników 
ziemskich w sprawie zapobiegania i zabraniania zgro- 
madzeniom gminnym układania wniosków i petycyi na 
imię Damy państwawej. Okólnik ten, ogólnie biorąc, 
jest kopią zarządzenia zeszłorocznego, które zresztą po- 
żądanego wyływu nie wywarło, gdyż według informa- 
cyi, posiadanych przez minisiergum, po otwarciu Dumy 
obserwować się dają ruchy wśród włościan w całem 
państwie, oraz układanie wniosków i petycyi, kierowa- 
nych do Dumy 


Kalendarzyk terminowy. 
IMIONA SŁOWIANSKIE. Dziś Bożenny. J u- 
tro Długomira. i 


TEAR VICTORIA. Dziś 


Rozkosze Warszawy“ 
Początek o godz. 8 wieczorem. ” 


Nakielski. E 

Według brzmienia ustawy Stowarzyszenie bę- 
dzie miało na celu wzajemną pomoc zarówno 
w sferze materyalnego jak i kulturalnego rozwoju 
swoich członków. 

Dla osiągnięcia tych celów Stowarzyszenie 
będzie miało prawo: 1) otwierać dla swych człon- 


(ków szkoły, ochrony, biblioteki, czytelnie, koto- 
„ nie letnie i ogródki dziecięce; 2) urządzać odezy- 
ty, pogadanki naukowe, wieczory literackie, kon- 
, certy, przedstawienia teatralne i t. p. intelektnal- 


Pożyczka ta, w wysokości pięciu . 
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: dowaé się w Łodzi. 


MEAD 27 5 ACIE EPEA ETES AAN M 


— Jutro po raz pierwszy „Lila Weneda,* J. Sło- 


wackiego. Początek o godzinie 8 wieczorem. 
TEATR WIELKI Dziś „Cyrulik Sewilski* opera 
Rossiniego. Początek o godz. 4 i pół po poł. "EC 
— Dziś koncert den Junna Manena. Początek o 
godz. 8 wieczorem. 
ZE STRAZY Dziś o godz 7 wieczorem ćwicze- 
nia sygnałowe IV oddziału łódzkiej straży oga. ochotn. 


. W domu rekwizytowym tegoż oddziału. 


© Życie i historya stwierdzają, że drobne je- ` 
dhostki polityczne nie mogą pod żadnym wzglę- 


dem konkurować z większą całością. Nawet Pol- | 11 rano. 


ska, jedna z większych prowincji, dążąca do . 


autonomii, nie może żyć życiem odosobnionem, i 


wsżystkie niedogodności, wynikające stąd, spadły- 


by przedewszystkiem na samych polaków.» 


są bardzo charakterystyczne, zarówno ze wzglę- 
du na czas, w którym się ukazały, jak i na ich 
ogólnikowość. Z wyjątkiem „prawdziwych ro- 
syan, Niema teraz w Rosyi ani jednej partyi, 
któraby nie roztaczała przed naszemi oczyma 


czarownych obrazów tego, co ma nastąpić w przy- , 
szlości. Natomiast ani jedna z nich nie żąda już : 
teraz zniesienia choćby tylko najbardziej dokuez- : 


liwych ograniczeń, jakiemi skrępowane jest wciąż 
nasze życie. I dlatego w szczerość zapewnień 


panów październikowców eo do projektu nada- 


nia nam „szerokiego samorządu“ tak samo po: 
zwalamy sobie nie wierzyć, jak nie wierzymy 


w szersze nawet obietnice, czynione z innej za-  , v ani 0 
s: Say me] + Zong przez pp. Nakielskiego, Medyńskiego, Koź- 


połnie strony“. 


Ks. Jan Gralewski, poseł ziemi warszaw- 
„kiej, otrzymał od ks. arcybiskupa warszawskie- 


ZEBRANIE Dziś zebranie murarzy, Mikołajew- 
ska 54, o g. 3 po południu. 
— Dziś zebranie giełdowe, Benedykta 8, o godz 


— Jutro zebranie akuszerek, Nowy Rynek 6, o 
godz. 5 po poł. | | | 
ODCZY£. Jutro odczyt p. L. Stokewskiej „Sło- 


; Wącki i nowa sztaka,* Dzieina 13, o godz. 8 wieczorem. 
- Przytoczone powyżej uwagi <Gołosu Moskwy» ; 


RONIKA, 


Stowarzyszenie pracowników ` technicznyoh. 
Wezoraj, o godzinie 8-ej wieczorem, 


łożycieli świeżo powstającej instytucyi pod nazwą 
„Stowarzyszenie wzajemnej pomocy pracowników 


przemysłowo- handlowych gubernii piotrkowskiej”, : 
Zebraniu przewodniczył inżynier p. Leon Koźmiń- 
Mialo ono na celu przedyskutowanie swieżo : i 
dzi postanowiono przesiać magistratowi żądane 
. proiokóły posiedzeń, dotyczące wyboru owych 5 


ski. 
opracowanej ustawy przeż specyalną komisyę, zło- 


. mińskiego, Małachowskiego i Stasiulewskiego. 


Do pierwotnego projektu ustawy wprowa- 


„dzono wiele zasadniczych zmian oraz zredukowa- 


no liczbę artykułów ustawy do 20-tu, 


oO EDA OCE ETER ZORG PODA. 


'zrana w sali straży 


ne rozrywki; 3) zakładać kasy wzajemnej pomo- 
cy, biura informacyjne oraz wyszukiwania zajęć 
i posad i instytucyi współdzielczych. (korporacyj- 
nych); 4) dostarczać członkom pomocy prawnej 
i lekarskiej; 5) otaczać dzieci członków w miarę 
potrzeby opieką moralną i materalną; 6) pośre- 
dniczyć we wszystkich sprawach pomiędzy człon- 
kiem a jego pracodawcą; 7) wydawać wsparcia 
członkom oraz najbliższym pozostałym członkom 


<rodziny — w razie ich ciężkiego położenia mate-. 


ryalnego; 8) dążyć drogą legałną do utworzenia. 
kasy emerytalnej państwowej i wzajemnej aseku- 
racyi, 9) wydawać pismo poświęcone sprawom 
Stowarzyszenia; 10) zakładać we wszystkich miej- 
seowościach gubernii piotrkowskiej swoje od- 
działy. | REL | 
Fundusze Stowarzyszenia tworzą się z wpi- 
sowego i składek członkowskich, z darowisk i pro- 


Członkami Stowarzyszenia mogą być osoby 
plci obojga. Każdy członek opłaca wpisowego . 
rb. 5, oraz rocznej składki rb. 12. i 

Każdy czlonek, który popełni czyn nicetyez-. 
ny względem swego kolegi podlega sądowi kole- 
żeńskiemu. Członka, który należał 25 lat do Sto- 
warzyszenia, zwalnia się nadal od opłacania skła- 
dek; nie przestając on jednakże korzystać z praw. 
członka. Zarząd składa się z 12 członków i 6 
kandydatów, wybieranych co rocznie. | 

Siedlisko zarządu Stowarzyszenia będzie znaj- . 
Projekt ustawy zebrani po 
wprowadzeniu niektórych uzupełnień przyjęli. 

Postanowiono projekt ustawy, zanim zostanie 
przesłany do zalegalizowania — dać jeszcze do 
przejrzenia jednemu z prawników miejscowych. 


„Jedność. I-sze zebranie delegatów Stewa- 
rzyszenia zawodowego „Jedność” odbędzie się w 
niedzielę, dnia 17-go marcar. b. o godzinie i0-ej 

ogniowej, ulica Mikołajewska - 
nr. 54. i s 

Porządek obrad jest następujący: Sprawozda- 
nie zarządu z działalności Stowarzyszenia za rok 
ubiegły (kasowe i organizacyjne); projekt zarządu 
na rok przyszły; projekt zmiany ustawy; uzupeł- 
nienie wyborów na członków zarządu, komisyi re- 
wizyjnej i ich zastępców; odczyń o związkach za- 
wodowych i bezrobociu; rozpatrzenie zażaleń na 


, zarząd; wolne wnioski, 


ONE PZL 


PZ 


Zebranie. Zarząd łódzkiego Towarzysiwa 
wzajemnegó kredytu w Łodzi zwołuje z powodu 
niezebrania się w dniu 11 marca r. b., wymaga- 
nej liczby członków, w myśl $ 33 ustawy, pow- 


' tórne ogólne zebranie cezłónków Towarzystwa na 


SA 


dzień 25 marca r. b. w Grand-Hotelu, na godz. 5 
po. południu. 


Z komitetu giełdowego. Wczoraj, o godz. 5 
po południu w lokalu przy ul. Zielonej NM 3, od- 
było się posiedzenie komitetu gieldowego, w celu 
rozważenia różnych spraw. Raw 

Przedewszystkiem na porządku dziennym zna- 


' lazła się sprawa wyborów do komisyi o wypoczyna- 
ku świątecznym pracowników handlowych. Jak 


w lokalu ` 
przy ulicy Dzielnej nr. 31 odbyło się zebranie za- : 


wiadomo, łódzki komitet dokonał już w swoim cza- 
sie wyboru 5 członków do komisyi mieszanej, za- 


daniem której narady nad nowem prawem z dnia 
i 28 listopada 19u6 r. w sprawie unormowania go- 


dzin pracy i wypoczynku świątecznego pracowni- 


. ków handlowych. 


_ Obecnie na skutek odezwy prezydenta m. Lo- 


. członków i 5 kandydatów do rzeczonej komisyi 


mieszanej oraz egzemplarz ustawy giełdowej. 
Drugim punkiem porządku dziennego była 
sprawa opłaty na rzecz miasta od trausportów 


zany mr w eo 


Łodzi koleją Kaliskę 


ie oati wia oaza 


przychodzących do 
dowa. 


miasta W tym stosunku, iż od puda węgla ustano- 
wiono oddawna 1/19 kopiejki 
puda innyeh towarów. 
uważa ża konieczne, 


wadźonó takąż samą opłatę. 


aby również i od towarów | spyągo general-gubernatora piotrkowskiego mie- 


przychodzących koleją kaliską i obwodową zapro» | 


i obwos ` 


13 marca 190% r. 


ROZWOJ, == Sroda, dnia 


Jako delegaci wybrani zostali pp. Gabryel 


pew arenie” Gaisano 
r ea wyra ma ae a arrian Amana as 


) ' Barbier, Stanisław Borowiecki i Franciszek Wol- 
= Opłata taka, ściągana od interesantów — po» , 
biórana jest na kolei fabryczno-łódzkiej na rzecz ; 


ustan0- końywano rewizyi 
oraz 7/io kopiejki od ` 


ski. | 
Rewizye na ulicach. Wczoraj na ulicach do- 
przechódńniów. Rewidowanie 
przez patrole wojskowe odbywa się w towarzy- 


: | _; stwie strażników policyjnych. ` 4 
Otóż magistrat łódzki, opierając się na tem, ; Lida az, 


RETE 


Zaprówadzenie takiej oplaty, prezydent m. : 


Lodzi uznaje za konieczne ze względu na zapro- 
jektowane roboty około przeprowadzenia nowych 
ake w kierunku dworca kolejowego, na koszty u- 
trzyttania tych ulic oraz różne melioracye miej- 
skie. © 

Przytaczając te i.tiym podobne argumenty, 
„prózydeni m. Lodzi zwrócił się do komitetu gieł- 
dowego z prośbą o wydanie Opinii w tej prawie. 

Wobec tego, że na wczorajszem zebraniu nie- 
obecny byl zaproszony radny magistratu dr. Li- 
kiernik=-komitet giełdowy póstanowił rozważenie 
tej sprawy odłożyć do przysziego tygodnia. 

_ W sprawie izby obrachunkowej (Clearing 
House) — przyjęto do wiadomości, iż poczyniono 
wszelkie przygotowania tak, iż w tych dniach na- 
stapi otwarcie tej instytucji. 

Poruszono wreszcie sprawę wizy austtyackiej 
nà paszportach zagranieznych. W teraźniejszych 
wacunkach kupiec i przemysłowiec, udający się 
choćby na krótki czas zagranicę, zmuszony odby> 
wać wędrówkę do Warszawy osobiście, albo prze- 
syłać paszport do wizy. Otóż dla zaoszczędzenia 


drogiego czasu sferom przemyslowo-handiowym=—— 
komitet giełdowy postanowił wyjednać u władz 


wyższych, aby zniesiono całkiem wizę austryacką, 
albo w najgorszym razie przeniesiono pobieraną. 
opłatę na stacyi w Szczakowie. Tym sposobem 
usung się napotykane dotąd trudności przy wy- 
jeździe zagranicę. 

„Aresztowania. Wczoraj o godz. 11 m. 30 przed 
"południem na poczcie przy zbiegu ulicy Widzew- 
skiej i Przejazd, wojsko aresztowało Antoniego 
„Kurka, przy którym znaleziono 27 naboi rówol- 
*werówych. | A É = 

— Patrol wojskowy aresztował wczoraj 30- 
detniego Aleksandra Dietricha, ekspedytora fabry- 
‘ki Telesfora Wegnera w Łodzi. Przy oresztowa- 
nym znaleziono rewolwer. Po stwierdzóniu w kan- 
«celaryi cyrkułowej okazało się, że Dietrich miał 
przy sobie pozwolenie na bróń palną, wydaną na. 
imię Telesfora Wegnera. Rewolwer miał przy 
„sobie, aby wręczyć go prawemu właścicielowi p. 
'Wegnerowi. | 
© Po wyjaśnieniu sprawy—p. Dietricha wypu- 
SŹCZONO na wolność. i 


Zebranie giełdowe. Dzisiejsze zebranie giel- 


'dówe (w pałacu Kunitżera przy ulicy Benedykta) 
było ożywione. Dokonano kiiku tranzakcji na 
"walory, oraz żawarto poważną tranzakcyę na ba- 
wełnę z jedną z większych firm. 

Ze szpitala Poznańskich. W szpitalu mał- 
żonków Poznańskich znajduje sią obecnie na ku- 
racji 98 chorych, w tem 50 mężczyzn i 48 ko- 
biety.  - a 
Na ogólną liczbę chorych 3/, przypada lex 
czących się w oddziale chirurgiczny; taka licz- 
ba chorych w tym oddziale niepamiętna od lat 
dwóch. | 

Wyjazd dzieci. Dziś rano o godzinie 9 ks. 
prałat Wyrzykowski odprawił nabożeństwo na 
iutencyę dzieci robotników, dotkniętych lokautem, 
należących do Towarzystwa chrześciańskiej de- 


amókracyi. Po nabożeństwie dzieci z kościoła prze» . 


szły na salę przy plebanii, gdzie dano im obiad. 
„Po obiedzie 75 dzieci, pożegnawszy się z rodzi- 
tami, czterema platformami odwiezione zostały 
ma dworzec kolei fabryczno-łódzkiej. Dzieci te 
(wysłano do Rakowca.. ze 
„. -E tòdtkiego rzemieślniczego Tow. pożyczko- 
wo-osżczędnościowogo. Dnia 17 b. m., w niedzie- 
lọ o g. 2 po poł. w lokalu Liry, Nawrot 38, od- 
będzie się ogólne zebranie członków łódzkiego 


rżetieślniczego Towarzystwa pożyczkowo-oszczę- | 


dnościowego. | 

_ Na zjazd pracowników noteryalnych. Na wczo- 
rejszem posiedzeniu zarządu Stowarzyszenia pra- 
cowników hotaryalnych m. Łodzi wybrano dele- 
gację, która uda się na zapowiedziany w dniu 17 


b. m. w Warszawie zjazd Związku pracowników ` 


motaryalnych Królestwa Polskiego, 


TESA TERE RENEE DOO PE ZO Z ZA AZP RC APA A 
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Bara admisistracyjna. Na mocy wyroku cza- 


szkaniee m. Łodzi Jan Kostrzewski ża noszenie 
rewolweru nabitego skazany zostal na 3 miesiące 


hy a ri 


_. Drużyny konduktiórskie drógi żólaznej fabryczne» 
łódzkiej 17 (6. 30 kop, miknowicie: Bolesław Wiśniew= 
ski 50 kop, Michał Stanisławski 50 kop, Julian Ku-. 
charski, 75 kon, Karol Zendel 1 ró, Kazimierz Tatar». 
ski 85 k, B- P. 1 rb, Stańisłew Chojnacki 50 k, Igha= 
cy Budkiewióz 75 kop, Jan Suski 60 kop, Piotr Lioba 
50 kop, Wincenty Lewalski 50 kop, Mateusz Stępień: 


. 50 k, Wincenty Kozłowski 70 k, Jakób Cichocki 50 k.,. 


więżienia, licząc od dnia 24 lutego r. b. (na za+ ` 
sadzie puńktu 6-gó0 obowiązujących postanowień | 


z dnia 24 grudnia 1905 roku). 


Odpowiedzialność za dostawę terminową. 


Skutkiem przepełnienia stacyi kolei warszawsko- 
wiedeńskiej naładowaneii wagonami i w celu 
szybszego Opróżnienia wagonów, teřťmin bezpłat- 
nego przechowywania w wagónach towarów, ida- 
gei luzem, wyładowywanych środkami właści- 
cieli, nam 
zostaje skrócony od 10 —14 marca r. b. ta st. War- 
szawa— Wiedeńska od 9 do 4 godzin, a na wszyst. 
kich pozostałych stacyach kolei warszawsko» wie» 
deńskiej z 12 do 6 godzin, licząc od chwili po- 
dania wagonów do ladunku. 

_ Znalezienie trupa. Dziś rano w lesie miejskim 
o 200 kroków od głównych składów monopolu 


LINA PRA WIEŻ WYNIANE (ie ai. | WRAKI 


na. mocy żezwolenia ministra komunikacyi, | 


NAA EET 


znaleziono trupa miężczyzny, lat około 28. Stwiet- ; 


dzono dwie rany póstrtzałowe w głowę, 1 w pierś, : 
1 w plecy i 1 w szyję. O ile na razie stwierdzo- 


no, trup leżał przez parę dni. Podobno zabitym 


jest niejaki Błaszkiewież. 


Kradzież. Z zamkniętego mieszkania Wilhelma 


Nowaka, přzy ul. Gsłębiej ar. 6 skradźióno dwń piet= 
ścionki, portmońetkę z pieniędzmi i inno drobne rzeczy» 
Oskarżoną o kradzież córką jego, 18-letnią Helenę No- 
wak, która raz juź dopuściła sią kradzieży 4100 rb. gö- 
tówką, władze policyjne aresztowały. Helena Nowak, ż8* 
mieszkała przy ulicy Piotrkowskiei, odwiedzała czę- 
Sto swego ojca. ZOE 
 Ogólnemu osłabieniu w ciągu dnia wczorajsze- 
go uległo trzech mężczyzn. Wszystkim doraźnej pomocy 
udzielili lekarze Pogotowia. RE | 


= apad. Wczotaj, około godz. 10 wieczorem, na 
szosie Pabianickiej 6 drabów napadło na furmuńkę, na, 


której jechali Abram i Mordka Perta, migszkańcy Szczer- 


cowa, pow. łaskiego, Bandyci zabrali z wozu towóśr, po- 


bili Abrama i Mordkę 
154 rb. z kieszeni. i 


Ze Zgierza. Zarząd Towarzystwa wzajemne- 


erte, oprócă tego zabrali im 


o godzinie 4-ej po poludniu odbędzie się ogólne 
zebranie. l : 


SZTUKA i PIŚMIENNICTWO. 


Teatr. Jutro wieczorem po raz pierwszy w Ło- 
dzi wystawiona zostanie na scenie teatru Victo- 


ria wspaniała tragedya Juliusza Słowackiego «Li-. 


lia Weneda.» Widowisko to wzbudziło znaczne 
zainteresowanie wśród publiczność teatralnej, Po- 
pyt na bilety ożywiony. 
Niebawem wejdzie na repertuar następna 
z rzędu sztuka, zalecona do grania przez komi- 
syę konkursową przy polskiem Towarzystwie tea- 
tralnem, komedya „Wesołe życie.” | 


mh aż 


ani meppnnć w a az 


v Łódzki inspektor do spraw prasowych p. Pie- 
trow, na zasadzie $ 138 ustawy cenzuralnej, ko- 
munikuje nam co następuje: a 
„W M 58 gazety „Rozwój“ pomieszcżoną 
była wiadomość, jakoby część nakładu Xœ 6 gaze- 
ty «Lodzer Nachrichten» była skonfiskowaną. 
Wiadomość powyższa nieprawdziwa. Żadnych 
rozporządzeń, dotyczących konfiskaty powyższego 


nakładu nie były konfiskowane“. 


Dla robotników bez pracy 
e dotkniętych a a | 


(Kupcy trzody chlewnej złożyli 13 rb, mianowicie: 
Antoni Szadkowśki 5 rb, Bolesław Niedźwiędzku $ rb, 
Józef Nowicki 1 rb, Mazimierz Nowicki 1 rb, Józef 
Gozdziński 1 rb. ^. DES Er 

Bojanowski 1 rb — Dzieci 7 kop. — Kułakowski 
50 kop. — Kujawski 50 kop. — Stępińska 21 k. — Da: 


Stanisław Słtarski 50 k., lgnacy Kaliński 60 k., Karol 

Bujakowski 1 rb. Konstaaty Swiderski BO kop., Michał 

Miedżiechówski 50 k, Piotr Janowież 60 k, Jóżeł Radka 

1 rb, Jan Dąbrowski 60 k, Karol Malbroski 25 kop. 

Stanisław Jasźcżołt 60 k. I P. 40 k, A. 1 tb. 70 kop 
S. M. Pusżyński ż Jekatorynósławia 24 rb. 10 k. 


"SPOSTRZEŻENIA METKORÓLOGICZNE. 
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Wybuch w gimnazyam w Kijowie. W ub. środę, 


| w południe, w pokoju nauczycielskim 2-g6 gia: 


(nazgumi męskiego rożległ się ógłuszający wybuch. 


widowicz 20 kop. — Kubicki 50 scp. -- Bózimiennie 
4 


ze Skierniewie 4 rb. 


oddziału klasy 6-6j. 


Było to podeżas wielkiej pauży, gdy wszyscy ücë- 
niowie znajdowali się na kurytarzach. W pókójń 
nauczycielskim był inspektór Miłowidow i buchal: 


| ter, którzy przed chwilą przyjęli wpisowe od kil- 


ku osób i właśnie żamierzali opuścić pokój, gdy 
ogluszył ich húk. | udaj 2. 

Obaj spóstrzegi, że szafa bibliotecżna, stoją- 
ca w tym pokóju, jest rózbita w kawałki. Przed- 
mioty, znajdujące się w szafie, rżucdńe zostały si= 
łą wybuchu na podłógę, wszystkie książki wysy- 
pały się. Huk wywołał ogromny popłóch wśród 
uczniów. o 

© /Wkrótee też przybyli; prókuratót izby sądó= 
wej, sędzia słedczy, policja 1 żańdarmetya. Miej- 
sce wypadku odfotografowańo i następnie najdó. 
kładniej obejrzano. Okazało się, że w szafie leża- 


| ły trzy kule, które w przeddzień położył tam je- 
go kredytu w Zgierzu zawiadamia, że w srodę | | a a 


den ż pomocników gospodarzy klasówych, b. Proe- 
kin. We wtorek, przechodząć podczas pauzy przez: 
kurytarż klas wyższych, zwrócił on uwagę na Ż. 
uczniów, którzy, wbrew przepisóm, żabraniającyti 
wchodzenia podózaś pauży dò Klas, weszł do. l-gó 
Prockin udał się za nimi i. 
spostrzegł, jak obaj chłopcy. chowałi coś dò wei- 
tylatora. Zobacżywszy Próckina—prędko odeszli; 
wtedy P. otworzy! znów tajetinicżą kryjówkę i tu: 
ujrzał niewielxą szarą torebkę papierową, napel- 
niong wata, w której leżały 3 kule fioletowe, Wiel- 
kości orzecha włoskiego; były one z jakiejś ma-. 
sy. Prockin natyebmiast pokazał je dyrektorowi, 
ien wszakże nię przywiązywał dó tego Żadnej wa 
gi. Widząc to, pómocnik gospodarza klasowego. 
miał zamiar wrzucić kule do pieda, po namyśle. 
jednak schował je do szal: N E YE 
© Po upływie doby kule te wybuchły. Przy o< 
glądaniu szafy, miejsce, gdzie leżały kule, okażae 
lo się wypalone. ABE 4 3 
-, Obu uczniów-—G. Miszeżenkę i Dawida Lurje- 
go pociągnięto do odpówiedzialności i w mieszka», 
niu ich zrobiono zaraz rewizyę, U jednego z nich 
nie nie znaleziono, a u drugiego wykryto komplet-. 
nie urządzone laboratoryum chemiczna. Według 
słów matki, Miszczenko oddaje się studyom: che». 
imicznym. Obu chłópców aresztówano. | 
Bomba w Berdyczowie. Na ulicy Teatralnej, 
przed domem Gelbacha wybuchła, według infor 


macyi „Kijewlanina*, bomba. Wszystkie okna fron- 


towe .powybijane, ofiar wszakże w ludziach nie. 
było. Kto rzucił bombę i w.jakim celu, niewiśado» 
imo; jest przypuszczenie, że byla przężnaczona dla 
biura wodociągowego, mieszczącego Się Wwe wska- 
zanym domi. | 


Casimir-Perier. 
Weżoraj wieczorem zmarł w Paryżu na Za» 
palenie pluc, przeżywszy lat 60, byty prezydent 
rzeczypospolitej francuskiej, : Casimir-Perier. 
Jan Paweł Piotr Casimir-Perier urodził się 


M 59 


"wr 


e: 


w 1847r., jako syn francuskiego móża stanu Au- 
gusta Kazimierza Wawrzyńca Póriera. | 
wojny frańcusko - pruskiej w 1870 roku służył 


3 


i 


Podczas ; 


w gwardji ruchomej, jako kapitan. W 1871 r. | 
| E . fersburga co następuje: 
wewnętrznych, prowadzónem przez ojca. W 1876 r. | 
wybrany dó izby deputowanych, gdzie żłączył się 


był naczelnikiem kahcelaryi w ministeryum spraw 


z lewym 'śródkiem. W 1877 r. był podsekreta- 
teei stana w ministeryum oświaty. W 1883 r. 
złóżył mandat, z powodu prawa o wydalaniu ro- 


menaam aimi A ei ea aee ma saa a i a a am 


Sroda, duia 13 marca 1997 r: 


maam ke akwa mina: v- 


CSTATHIA POCZTA, 


Do „Gońca* warszawskiego telefonują ż Pe- 


„Krążą pogłoski o rozesłaniu okólnika do 


-władz wojskowych. W razie rozwiązania Dumy 


dzia niegdyś panujących we Francji, ale wybrano . 
go pónownie i otrzymał stanowisko podsekreta- ; 
ża stanu W ministeryam wojny, W 1890 r wy- 
brano gó na wiceprezesa, a w 1898 r. ta preze- : 


să iżby deputowanych, W grudniu tego samego 
róku óbjął prezesostwć gabinetu, opuścił je jə- 
diak w roku następnym i powrócił ha stanowi. 
sko poprzednie, Pó tragicznej śmierci prezydenta 


Carnota, żamótdówanegó ha ulicach Lugduna . 


przez anarchistę Oaseria, wybrano” Pórieta na 
prezydenta rzóczypospolitej dnia Ż-go czerwca 


1894 ri, ale jeż dnia 16-go stycznia 1595 r. pna p. kadeci i wosóle narty aż NADER 
dał się do dymisyi, nie cheat piastować stanowi- że kadeci i wogóle partje lewicj otrzymali pos 


ska ódpowiedzialńegó bez odpowiedniej władzy. 
Po ojcu i po dziadki strjjecznym, Antonim Sey- | 


pionie Périer, znanymi przemysiówcu i finansiście 


franctskim, odziedzićżył bardzo znaczny majątek. 


Imię ojea: Każimiórz dołączył w brzmieniu fran- 
ćdskiem do swego nazwiska. 
* 
Paryż, 13 maros, Cleihanceau zaproponował 
synowi Casimir-Périèra urządzenie pogrzebu ojca 
na koszt państwa. Młody Périer odmówił, oświad- 


chająć, że Ojdieć wyrazil życzenie, aby pogrzeb ` 


jego odbył się śkrotńnie, E 
Wiadomości zamiejscowe. 


m i dA 


Wybuch gaza w kościele. Do «Morning Le- | 


ma być 
państwie. 

Władzom odpowiednita poletonó zwrócić spe- 
cjalną, baczną uwagę ha prawomyślność trżędni- 
ków kolei i komory.* | 


przeprowadzona mobilizacya w calem 


„Stanowóżość władz, postańowienie rżądu roz- 
wiązać Dumę w razie dążenia że strony posłów 
lewicy do starć z władzami, wreszcie pogłoski o 
niżej ptzytoczónjch okólnikach do giibernatórów 
i władz wojskowych są prawdopodobnie powodem, 


ufnie nakaz od swych zarządów, aby zachówywali 
się spokojnie i nie dawali powodu do rożwiązania 
Dumy, do czego ich zdaniem żamierza dążfć ża- 
równo rząd jak i prawica Dumy. 

Że zaś rozwiązanie Duiny partye konstytu- 
cyjie uważalyby za fakt niepomyślny dla życia 
konstytucjjnego w Rosyi, i dla nieodżownego jej 
zreformowania, przeto kadeci i trudowicy zamie- 


, rzają deklatacyę prezesa ministrów Stołypina 


0 ET RY ZA AAC at 


ader» donoszą z Liżbony, że tamtejszy kosciół 
św. Magdaleny został zniszezony wewnątrz wsku- | 


tek gwałtownej eksplożyi gazu świetlnego. Wy- 
buch wydarzył się w pobliżu wielkiego ołtarza 
„podczas nabożeństwa. Kapłan cdprawiający Mszę 


SW., odniósł śmiertelne rany. Obecni w kościele ; 
Tetchi się do ucieczki, powstała wielka panika. | 


W: natłoku wigle osób. odniosło rany. | 

m Fotogiatowanie Ba odległość. Inżynier bele 
gljski, Hantyk Carbonelle, przedstawił w tych 
dniach małemu kółku uczonych i dzieńnikurzy 
nowy aparat, śłóżący do przesyłania pism, autó-- 
grafów, rysunków it. p. drogą telegraficzną. Apa- 
rat ten różni sią zupelnie ód aparati prof. Kór- 
na, który niedawho w Świecie uczonych i laików 
wywółał wielkie zainteresówanie. „Kórn posługuje 
sie przy telefotografii selene, który, stosównie 
do naświetlenia, rozmaicie przesyła prąd elektry- 
czny; jest tó system fotograficzny. Natomiast a- 
parat Garbónella jest oparty na zasadzie. mecha- 
iicziej, Wysyłający pismo pisze atramentem, 
zmiiószanym z gumy i tuszu, na papierze metali- 


ćżnym, podobnym do stanjolu. Papier ten zakła- | 


mai 1 main Na 


da się następnie na walec aparatu. podobny do | 


walców, używanych w: fonografach edisonowskich. | 


Prąd elektryczny prżechodzi przez membranę i 


szbyfcik na zapisany;papier metaliczny, ztąd zaś 
biegnie dalej 'do' staćyi odbierające} Na siacyi 
tej znajduje się również przyrząd, podóbny do 


fonografy. Gdy sztyfcik dotyka liter, prąd się ; 


przerywa, na stacji zaś odbierającej sztyfcik dru- 
giej membrawy kreśli takie same znaki na walcu. 
Fotografie, rysunki i t. p. muszą być przed prze- 
niesieniem reprodukowane. na papierze metalicz- 
nym, w tym celu stosuje się fotografię węglowa. 
Wynalazca wobec zebranych przesłal potret króla 


ROA SET AA COD 


Leopolda wielkości 10418 centymetrów. Prze- 
slanje trwało minutę i 4 sekundy. Belgijski u- . 
rząd pocztowy przetejegrafował ten sam portret . 
za pomocą aparatu Carbonella z Antwerpii do ; 
Brukseli w ciągu 80 sekund. Jest to więc szyb- | 
kość 20 raży Większa, niż przy użyciu aparatu | 


Korna. 


Aparat Oarbonella może przesyłać, zda- . 


niem wynalażcy, 300,000 do 500 006 liter na g0- ; 
dzinę. Jeżeli wynalazek znajdzie zastosowanie | 


praktyczne, każdy człowiek, wysyłający depeszę, 


odbierający zaś otrzyma jego autograf, przez co 
błędy będą absolutnie wyłączone. Wynalazca 
spodziewa kię również, że aparaty, zbudowane 


przez niego, będzie można skombinować z telefo- ` 
t skie. Postanowiono zażądać 


nami. Zdaniem sprawozdawców, wynalazek inż. 
Carbonelia może wywołać przewrót w telegrafie. 


przyjąć w milczeniu do wiadómości, przejść nad 


iią dó porządku dziennego i zająć się| sprawami, 
będątemi w programie prac Dumy. Postanowio- 
no nie urządzać żadnych demonhstracyj i unikać 
mów gwałiownych i agitacyjnych. 


rżają postępować w Duthie socyal-demokracj, * 


* 


<Krąża pogłoski, że do gubernatorów został 


rozesłany okólnik, w. którym poleca się baczyć 
pilnie na wyjazdy posłów. W razie agitacji anti- 
; państwowej i rewolucyjnej posłowie mają być na- ` 
 tychmiast aresztowani beż względu 


ha nietykal 
ność poselską.» 


"Telegramy 
Petersburskiej Agencyi Telegraficznej 
i własne. | 


Petersburg. 12 marca, W ministerynm oświa- 
ty pod przewodnictwem ministra zaczęły się pra- 
ce zjazdu dyrektorów instytutów nauczycielskich 
i delegowanych z wyboru nauczycieli po jednym 
od każdego instytutu. Celem zjazdu jeśt wyja 
śnienie najpożądańszych reform w organizacyi i 
programach instytutów nauczycielskich i semina- 
ryów, zwłaszcza w związku z oczekiwaną refor- 
mą ogólnego wykształcenia. Ministeryum zamie- 


rza przystąpić do reformy tych zakładów szkol- : 


nych w najbliżsżej przyszłosci. 
Petersburg, 12 marca. Rada uniwersytetu 
petersburskiego opracowała tekst odeżwy do stu- 
dentów i społeczeństwa z prosbą, aby nie urżą- 
dzanó w tniwersytecie żebrań z udzialem osób 


obcych, gdyż może to doprowadzić do niepożąda- ; 
nych a wielce smutnych następstw dla uniwersy- , 


Petersburg, 12 marca. Ministeryum spraw | 


wewnętrznych przedstawiło radzie ministrów, w 
celu wniesienia do instytucji prawodawczych, pro- 


jekt nowej ustawy ziemskiej o drogach kołowych. ; 
Za podstawę tego projektu przyjęto ustawę, opra- ; 


cowan przez b. radę sżczególną przemysłu rol- 
nego, że zmianami i uwagami, poczynioftemi przez 
gubernialne komitety i zebrania ziemskie. Ustawa 


wprowadza zasadę ogólnej wszechstanowej natu- | 


Zne, ; ralnej powinności drogowej, zastosowanej do wła- 
będzie ją pisał odrazu na papierze metalicznym, ` 


ścicieli wszelkiej posiadłości ziemskiej, w normie, ` 


oznaczonej prez prawo i g możnością zamieniania 
powinności tej na pieniądze. 
zetersburg, 12 marca. 


Komisye w Dumie 


sprawdzały dziś w dalszym ciagu mandaty posel- . 


oryginałów akt wy- 


` borczych z Kiszyniowa, z gub. mokylowskiej i 


Dotycheżas niewiadome ješt tylko, jak zathie- ` 


e. A WAREZ OZ PAWENENE — 


behkami uszńemi. 


| besarabskiej. Najbardziej wątpliwe są mandaty 
y poselskie z gub. tambowskiej i połiawskiej, kwe- 
| stye sporne zachodzą w gub. taurydzkiej i gro- 
dzieńskiej. Skomplikowaną kwestyę prawną przed- 
stawiają wybory w gub, infidnckiej z powodu po- 
| minięcia stanu robotników rolnych i w gub. be- 
 sarabskiej z powodu pominięcia kategorji czyn 
szowników, czego nie przewidzialo Ani prawo, ani 
wyjaśnienia senatu. Najbliższe posiedzenie Dumy 
odbędzie się w nadchodzący piątek. | 
i  Potersbürg, 12 marca, Wybrani na posłów 
do Damy: W Aschabadzie przez krajowców pod- 
puikownik milicyi turkmeńskiej Kalichan, bezpar- 
. tyjny, z okręgu samarkandzkiego Abdachalilew, 
: kupiec, bezpartyjny, w okręgu fergańskim krajo- ` 
wieć Drubow, pomocnik maszynisty, socjalny re- 
wolucyonista, od krajowców Muchomedżonow, ku- 
piee, bezpartyjny. | 

Petersburg, 12 marca. Na posia dò Dumy 
z okręgu zakaspijskiego óbrano włośżianina Mi- 
ronowa, Socyalnego demokrate. 

Moskwa, 12 marca. O świcie zabito poli- 
cjania Gorina w następujących okolicznościach: 
Czterech miodych mężczyzn, aresztowanych na 
miejscu przestępstwa, oświadczyło, iż są anatehi- 
stami i że mieli za zadanie rozbrajać policję w 
celu teroru, W ten sposób rozbróili oni policyśn- 
i ta na ulicy Jakimańskiej, a uciekając przed po- 

gonią na plac Wasilewski, zabili strzałami z re- 
wolweru policyanta Gorina, który zabiegał im 
drogę. Aresżiowani są: Nowickij i Czebotarew, 
studenci uniwersytetu, Bezradeckij, student szko- 
ły technicźńej i Owsiannikow, telegrafista kolei 
briańskiej, który uciekł z wygnania. Przy aresz- 
towaniu schowali się za kupę śniegu, z poža któ- 
rej dali 80 strzałów do policyi. Polecono oddać 
ujętych sądowi polowemiu. "Ee 
Sewastopól, 12 marca. Sąd wojenny morski, 
. różpóźńawsży pó raz. drugi skasówańaą sprawę d 
. zabójstwó admirała Czuchńinha, żnowa uznał żś 
winnych niedbalstwa majika Bondarenkę i Wło 
Ścianina Szówczenkę i skazał obii na i5 lat rò- 
bót ciężkich. 
amara, 12-go marca. Dwudziestu członków 
Związku drukarskiego weszło dó kańtóru „Wołże 
skiego słowa”, zajęli wyjścia i telefon i stwaszitie 
obili dwóch zecerow. | o 

Smoleńsk, 12 marca. Uwólałono ż Więzienia 
za poręczeniem członka pierwszej Dumy, człónka 
grúpyý pracy, Mókrunówa. ROLE ŻA | 

Jalta, 12 marca. Pułkownik Dumbadze z ka- 
pitanem Sapsajom jechali z Masardry dọ Liwa- 
djl. Na szosie liwadyjskiej ż balkonu dömu Ng- 
wikowa jakiś człowiek rżicił bombe á jednoćze- 
śnie ińny cżlówiek z sąsiedniej willi strzelił ż ra. 
wolwert. Dumbadze wyskoczył ż powożu, lekkó 
(podrapany i końtiżęcnowany, ż uszkodzónemi bé- 
Sapśdj raniony w kolano, Wo- 

Znięa w szyję, kark, piersi i nogi. Powóz róż- 

bity. konie silnie poranione. Na miejste wypad- 
ku szybko nadbiegi batalion piechoty. Rżucający 
bombę żastrzelił się w sąsiadującym Z bałkońelu 
pókoju. Wspólaik zamachu usiłował strzelać đo 
przybyłego pomocniką komisarza pólicyi, pócżem 
uciekl. Dom, zkąd rzucono bómbó, spłonął, a sły” 
-chdć w nim było odgłos eksplodującjeh ładiiń= 
ków. Jednócześnie pluton dragonów tjął fa szo- 
' sie symferopolskiej jakiegoś człowieka w spódnicy 


WZA 


,% rewolwerem w ręku. Posząkiwania i śledztwo 
' prowadzi wiceprokurator. | | 

Jałta, 12 marca. Dzisiaj stan pułkownika 
Dumbadze pogorszył się. Lddział Związku Ra- 
rodu rosyjskiego wysłał deputacyę de pułkownika, 
Aresztowano kobietę, podejrzaną © współudział ze 
zmarłym przestępcą. -Wystrzały dano z mieszka- 
| nia oficera artyleryi Lewandowskiego, gdzie zna- 
' leziono dwa rewolwery ze świeżemi śladami stiza- 
* łów. Lewandowskiego odesłano do rożporządze- 
nia komendanta Sewastopola. Jego przyjaciółkę 
aresztowano w Jałcie. © 

"Sofia, 12 marca. Zabójca prezesa ministrów 
` Petkowa, Ałeksander Petrow, oświadczył podczas 
śledztwa, że nie należy do jakiegokolwiek strone 
nietwa i że zabił prezesa ministrów w imieniu na- 
rodu, pragńąc oswobodzić Bułgaryę od ciemięzcy. 
` Aczkolwiek Petrow twierdzi, że nie miał wspól- 
ników, to jednak, według informacji, otrzymanych 
przez wiadze, wspólnicy istnieją, lecz zdołali zbiedz. 
Petrowa uwolniono niedawno ze służby w banka 
rolniczym Za czynne znieważenie naczelnika. 
i Sola, 12 marca, Jako podejrzanego o współ-. 
udział w morderstwie prezesa ministrów Petkówńśą: 
, aresztowano wydawcę  «Bałkanskiej Trybuńy,» 


Ikonomowa, ostro napadającego w ostatnich cza- ` 
` meśrycznych. 


sach na rząd i księcia. 


Paryż, 12 marca. W artykule wstępnym eJour- ` 


nal» pisze: Francya gorączkowo śledzi wypadki 
w Rosyi, których niepomyślny wynik może wply- 


ławszy Dumę, spełnili przyjęte zobowiązania. Siły 


ojsk odradzają się, handel i przemysł odży- : 
ARS naa 5 > ; - dentów Rada postanowiła zamknąć uniwersytet. 


wają, podatki wpływają prawidīowo, większość 


Dumy zamierza wykazać spokój i cierpliwość, a- | 


by utrzymać przedstawiciełstwo narodowe. Mimo 


` nadzwyczajnej 


nąć na równowagę międzynarodową. Stan we- : Łucz”, «Trybuna» i cNowyja sily.» 
wnętrzny w Rosyi polepsza się. Cesarz i gabinet ; 


Stolypina idą według planu wskazanego, powo- : ścianina powiatu ryskiego Wannage 


©) 
4 


i 


to niebezpieczeństwo nie minęło, że zamiary ugo- , 
dowe Stolypina i Golowina mogą nie zapobiedz . 
kozfiktowi z partyami, na które kraj się rozpa- 


da. Opinia publiczna zagraniczna widzi wyjście 
w zjednoczeniu rządu z żywiołami liberalnemi. 
Paryż, 12 marca. Po długich rozprawach nad 
interpelacyą posła socyalistycznego, Jauresa, po- 
tępiającą rząd za użycie żołnierzy dla zastąpienia 
robotników sirejkujących podczas bezrobocia Za» 
'kładów elektrycznych, Jaures proponuje izbie na- 
stępującą formulę przejścia do porządku dzienne- 
go: „Uznając, źe użycie żołnierzy dla zastąpienia 


robotaików podczas bezrobocia zakładów elek- ; 


trycznych jest pogwałceniem prawa o wolności 
strejków i nadużyciem przez rząd wladzy nad 
wojskiem — izba przechodzi do porządku dzien- 
nego”. Wniosek natychmiastowego omówienia for- 
„muły powyższej izba odrzuca 418 głosąmi prze- 
ciwko 90, poczem przyjmuje 373 głosami prze- 
eiwko 68 następującą formulę, popartą przez rząd: 
„„Pochwałając oświadczenie rządu i odrzucając 
wszelkie dodatki do tego oświadczenia—izba prze- 
chodzi do porządku dziennego“. 

Berlin, 12 marca. Podług informacyi „Koel- 
nische Zeitung“ przy sądzeniu sprawy o bankru- 
:8twie właściciela drukarni Pospieszyńskiego usta- 
1MOWiono, że z zagranicy otrzymywane są sumy 
ipłeniężne w celu agitacyi wśród poddanych nie- 
mieckich. Odbywa się to często za pośrednictwem 
adwokata warszawskiego Osuchowskiego. 

_ Berlin, 12-g0 marca. Na dzisiejszem zebraniu 
przedstawicieli cukrowni niemieckich postanowio- 
mo utworzyć artel rynku wewnętrznego. 


| Loadyn, 12 marca. «Times» radzi szachowi, 


by wytężyl wszystkie usiłowania w celu utrzy- 
mania spokoja w kraju, co może być tylko osią- 
gniętem li tylko z warunkiem zachowania nada- 
nej konstytucyi. Gazeta ostrzega, że sząch nie 
może liczyć na poparcia zewnątrz dla stlumienia 
ruchu wolnościowego. Dwa wielkie mocarstwa, 
zainteresowane w Persyi, szczerze pragną dobra 
kraju. W każdym wypadku, dla uniknięcia za- 
targów, rządy obu mocarstw zainteresowane są, 
„by w Persyi wytworzyła się stała a silna władza 
rządząća krajem na podstawie sprawiedliwości i 
praw. | | 

Berlin, 12 marca. Frakcye polskie wniosły 
do parlamentu interpelacye z powodu wydalania 
uczniów za szkolny strejk ich braci i za agitacyę 


ich rodziców na korzyć . bezrobocia młodzieży : 
lewicy wniosła do- 


szkolnej. Partya liberalna 
parlamentu propozycyę o rozdział okręgów wy- 
borczych wobec znacznego ruchu ludności po ro- 
ku 1869 oraz o dokonywaniu wyborów. 


DZIENNE. 


Petersburg, 13 marca. Frakcya socyal de- 
mokratów, zmieniwszy pierwiastkową decyzyę, po- 
stanowiła uczestniczyć w biurze informacyjnem 
"wszystkich frakcyi śocyalnych Dumy, z warun- 
kiem, że do biura nie przylączą się narodowcy, 

Petersburg, 13 marca, Na: prezesa grupy 
centrum Rady państwa wybrany książę Piotr Tru- 
beckoj, wice prezesami senator Manuchin i ks. 
Pawel Golicyn. . na | 

Petersburg, 13 marca. Naczelnikiem główne- 
go zarządu budowy okrętów mianowany został 
kontradmirał Uspięńskij na miejsce zwolnionego 
z powodu choroby kontradmirała Rodżonowa. 

Petersburg, 13-g0 marca. 


odbędzie się posiedzenie prezesów i sekretarzów 
wszystkich oddziałów Dumy i zatwierdzenie wy- 
borów. e | | 


Petersburg, 18 marca. Minisieryum spraw 


wewnętrznych wnosi. do Dumy państwowej pro- | 


jekty do praw 0 starowiercach i gminach reli- 
gijnych sektantów; o uporządkowaniu obywatel- 
skiego i prawnego stanowiska starowierców i se- 


, Posiedzenie Dumy : 
państwowej odbędzie się w piątek. We czwartek < 
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' Petkowa. t 
'szczają, że morderców było czterech. Przestępstwo 


ROZWOJ. -- Sroda, dnia 18 marea 1907 r. 


ktantów, których śluby nie są wniesione do ksiąg 


Petersburg, 13 marca. Wczoraj skonfiskowa- 
no i zawieszono wydawnictwa 
gazet socyalistycznych:  „Nowyj 
Ryga, 13 marca. Sąd wojenny skazał wle- 
na śmierć 
przez powieszenie za morderstwo. | 

Kazań, 18 marca. Wobec obstrukcyi stu- 
13 marca. 


Kumah, Sesya kijowskiej Izby 


` sądowej z udziałem przedstawicieli stanów roz- 


patrzyła sprawę. b. posła do Dumy Frenkela, 
oskarżonego o rozpowszechnianie w czerwcu roku 
1906 broszury antirządowej. Sąd skazał go na 
osadzenie w twierdzy przez dwa lata, Sprawa 
była sądzona przy drzwiach zamkniętych, | 

Niższy Nowogród, 13 marca. Zatwierdzony 
przez dowódcę wojsk wyrok sądu wojennego, 


skazujący na Śmierć przez powieszenie czterech 


bandytów, za staraniem posłów do Dumy z Niż- 
szego Nowogrodu i gubernii niższonowgorodzkiej 
został zniesiony. | 

Sofia, 13 marca. Donoszą, że znajdujący się w 
Białogrodzie studenci bulgarscy na kilka dni przed- 
tem wiedzieli o przygotowywanym zamachu. Dal- 
szy kierunek polityki. zależy od postanowienia 
księcia, który do tego czasu znajduje się w Pa- 
ryżu i przysłał jedną tylko depeszę z wyrażeniem 


'współubolewania. Zdaniem ogólnem gabinet nie u- 


trzyma się długo. Podług ostatnich wiadomości 
książę powraca w czwartek. Pogrzeb Petkowa 
odbędzie się w piątek. W Filipopoiu na wiado- 
mość o zabójstwie Petkowa doszło do starcia 


między stronnikami rządu a narodowcami. Krążą 


pogłoski, iż raniono kilku ludzi. 


wan w. 


na czas ochrony 
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Telon, 13 marca. Podczas katastrofy na „Je- 


nie” zginął kapitan okrętu Adigar. 
nie odszukano siedmiu oficerów, 2 kadetów mary- 
narki, lekarza i starszego mechanika. Admirał 
Manseron lekko ranny. Liczbę zabitych określono 
na stu ludzi. Jednakże podług urzędowych wiado- 
mości cyfra ta jest przesadzona. W szpitalach u- 
lokowano około 150 rannych. Pożar na Jenie» 


zgaszony. Pancernik doprowadzony jest do stanu ` 


%żupełnej niezdolhości do użytku. | 
Oficer artyleryi pancernika: wyraził przypu- 
szczenie, że przy szybkiem speleniu się prochu, 
wytworzyła się atmosfera, w której niemożliwem 
było oddychanie i większość ofiar zadusiła się. 
Sofia, 13 marca. Dokladają się wszelkie sta- 
rania w celu wyjaśnienia charakteru zabójstwa 
Nowych faktów nie wykryto. Przypu- 


spełniono przy pośrednim współudziale, a przynaj- 
mniej za wiedżą niektórych elementów party) 0- 


pozycyjnych. Wobec tego przypuszczenia zrewido+ 
"wano redakcyę organu cankowistów „Den“ i or- 


gan partyi narodowej „Bałkanska Trybuna”. Ze- 
znania zabójcy sprzeczne, jednakże zaprzeczają, że 
myśl zamachu wynikła pod wpływem czytania 
wspomnianych gazet, Zabójca dowodzi, że nie miał 
wspólników. 


Giełda warszawska. 


(Telefonem). 
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4% listy ziemskie - - > - « -— || 80.75 ||79.75 || —— 
4'/% listy ziemskie « - + o - - 89.35 |88.45 || 8890 
4:/% listy zastawne m. Warszawy [83.15 |8225 [8270 
5% » » po RE) - 1188/50 1187.60 188.10 
Afa » » 9 Łodzi . Oeae | iza adi || onet 
5% » » „ e > | ENY | arm 89 0) 
Akcye Banku handlowego w Łodzi |-—— ||—— |—— 
Pożyczka premiowa I-ej emisyi -J| 342 | 332 |—-— 
5 % , H-ej emisyl > 272 262 ||—— 
„ Szlacheckń „ - © + © * | 280 || 220 ||—-— 
Lilpopy e a ecs. r W eca 6 ejj 1mm 1mm mM 
BRndzki ` EnA ». ” a Boko W cze tey —— —— wa 
Starachowice + » ooo s i m || a || — > 
! Putiłowskie © « e  - e 2 a > |= | —— —— 
Czeki na Berlin . . > | 46.673] — — || —— 


Gielda petersburska. 
| (Tel. wł. „Rozwoju”). 
Renia państwowa. 72,62, 


TAASTAS E 


Dotychczas , 


SPE 


PARC TOK UPE TZ CZW EZ ZETA REE 20 EAEE AAAA. 


i 804 


serwo I PZ SAD 000 
r 


W imieniu rady pedszogicznej. 


i YI 
A 
| 
pi 
4 
| 
$ 


`” 6.12, 


N: 59 


Tabela wygranych. 

W 2-ym dniu ciągnienia 2 klasy 188-ej lo- 
teryi klasycznej Królestwa Polskiego. 
(Tabela nieurzędowa). 

Dnia 12-go stycznia 1907 roku. 


Rubli 4600 % 23205. Rub. 1500 3 14672. Rab: 
15966 Me 2657. Rub. 850 JE: 3818 5775 7746 10051 U204 
17093, Rub. 68 N: 689 820 1811 2984 4466 4836 4841 
5279 6748 6062 6227 6456 6682 7787 9004 9066 10509 
10984 11081 11960 12525 12820 12986 13248 15495 15563 
16927 17085 17644 19322 19765 20027 20162 21439 23847. 

Rubli 45 MN: 27 48 55'135 246 66 310 23.50 76 471 
85 89 93 515 16 56 65 71 78 606 11 17 19 772 825 27 50 
96 239 59 82 92 1053 160 88 226 80 302 34 41 43 61 90 
400 73 80 KIG 24 26 601 6 649 66 94 769 909 36 44 2034 
68 87 157 88 262 $9 343 61 83 87 99 401 59 534 48 601 
72 802 6 60 912 8024 28 38 55 135 270 326.42 99 413 28 
39 28 591 638 701 68 831 63 72 900 67 97. 4051 78:81 
89 144 56 59 72 264 68 324 30 80 408 26 83 607 17 49 
55 760 54 72 821 45 85 90 979 97 B051 64 74 166 76 202 
38 64 82 325 34 86 418 47 610 727 93 845 909 14 6034 
16 77 82 83 134 68 325 29 68 432 79 89 501 8 50 80 81 
623 37 58 846 968 86 7031 59 62 181 38 60 238 301 33 
65 437 5601 30 40 609 48 69 80 84 719 55 59. 85.93.81261 
910 70 82 8029 37 48 68 72 85 245 818 24 75 25 484 48 
59 526 610 78 98 714 32 38 94 827 43 78 971 92 96 8088 
118 71 337 86 478-501 666 91 722 60 846.58 69-92 938 
29 83 100:9 89 136.242 334 77 462 544 683 725 66 98 
857 911.36 ER003 75 96 109 40 80 281 83 311 66 98 405 
21 62 95 98 502 60 83 604 47 710 41 42 65 97 821 12020 
56 188 210 11 28 307 47 600 621 27 50 59 702 87 818 
38 924 972 RB3041 61 167 75 208 39 423 40-41 44-92 610 
34 60 99:615 59 65 732 91 801 50 76 78 84 961 72 14060 
84 163 263 99 308 464 6501 21 36 639 71 737 41 85 887 
53 86 97 926 56 57 91 IB114 120 28 72 295 370 481 541 
621 38 54 62 704 10 45 802 17 24 916 70 9L 16046 55 


„128 205 27 91 369 405 56 589 656 58 755 88 816 28 66 
918: 


26 382 37 88 14025 29 64 188 237 76 87 98 320 31 
467 78 89 618 620 79 718 69 S08 97 909 27 18041 
385 41 83 212 87 838 68 464 585 660 704 39 84 92 
913 15 36 19021 69 200 43 301 13 45 404 6 10 24 60 
503 25.28 620 88 720 81 734 823 970 97 20057 65 87 
108 41 82 212 67 87 367 99 419 596 601.26 39 64 73 95 
140 899 905 17 Zico 136 48 84 217 31 84 329 48 626 33 
45 47 629 61 80 84 734 828 92 946 76 2015 20 37 180 
260 334 403 503 49 681 82 85 706 23 87 88 843 938 86 
98 88013 39 102 59 67 210 16 98 319 92 466. 


343 
120 


Nadestane: 
Dnia 24 lutego r. b, pomimo trudów podróży i zi- 
mna, chór śpiewaków zgierskich polskich, pp. St. Su- 
miewski i Włodzimierz Koenig nie wxhali się ani chwili 
przyjąć udziału w koncercie w Łęczycy na wpisy dla 
niezamożnych uczniów szkoły polskiej imienia Adama 
Miekiewicza. Również p-na Maryla Karniewska ip. J. 
Zagórski swoją grą na fortepianie przyczynili się do 
upiększenia koncertu. Zanim podamy szczegółowy racht- 
nek, niech nam wolno będzie złożyć w imieniu młodzie- 
ży serdeczne „Bóg zapłać* wyżej wymienionym, a także 
wszystkim, którzy chętnie i licznie przybyli na koncert. 


NARC | H. Niedziałkowski. 
Łęczyca, 28 lutego 1907 rr . 000000 | 


- Piotrkowska Ne 200. 


Lecznica Zębów 


M. EPSZTEIN-RIESNIK. 


Plomby złote, porcelanowe i t. d. 
Zęby sztuczne na złocie, kauczuku. z podnie- 
bieniem lub bez. | 
Poprawki sztucznych zębów na poczekaniu. © 
Komsuliiacya 30 kop. 971012 
Rozklad pociągów. 
o Zi mowy. 
Kolej Fabryczno-Łódzka. 
Odohodzą z Łodzi: a) 12.30, b) 7.10, c) 11.55, d) 1.38, 
e) 3.15, f).6.10, g) 8.20. | ; 
Przychodzą do Łodzi: h) 4.30, i) 7.20, j) 9.36, k) 1.150, 
1) 3.40, m) 5-22, n) 8.30, o) 11.00. 
Kolej Warszawsko-Kaliska: | 
Odohódzą do Kalisza: o godz. r) 7.55, 8) 12.15, t) 6.13 


|do Warszawy: o godzinie u) 11.13, w) 4.07. 


Kalisza: o g 11.03, 3.55, 9.15. 

| ||| Kolej obwodowa. 

Odchodzi ze stącył Łódź-kaliska do Słotwin o godz. 
ze.Słotwin do st. Łódź-kaliska 5.10. . Odchodzi 

ze st. Hódź-kaliska do Koluszek 11.15, przychodzi z Ko- 

luszek do st. Łódź-kaliska o godz. 7.45. 


Przychodzą z 


ROZWOJ. -~ Środa, dnia 13 marca 1907 r. 


|-sze Zebranie delegatów Stowarzyszenia 


Onłoszenie o licytacji 


wobec zamknięcia instytucyi kuratoryum trzożwości w mieście Łodzi, będą 


sprzedawane z licytacyi publicznej różne nieruchomości, jako to: meble, naczynia 
it. p; między innemi pianino, biłard i latarnia czarodziejską, oraz różne budowie 
do rozebrania, istniejące w ogrodach „Źródiiska* (Quella) i „Paradyz”. 

Licytacya odbywać się będzie w herbaciarni I (Zawadżka nr. 16) 25-go marca 
1907 r, a w herbaciarni II (Piotrkowska 175) 27 marca 1907 r. Zyezący sobie 


mogą obejrzeć ruchomości i budowie przeznaczona na licytacyę 358-3-1 


Łódzkiego Towarzystwa Wzajemnego Kredytu 
w Łodzi | 

ma żaszczyt podać do wiadomości, że z powodu niezebrania się w dniu 

(26 lutego) 11 marca r. b. wymaganej liczby członków, w myśl $ 33 


Ustawy, zwoluje powtórne . | | 
Ogólne Zebranie 
óżłonków' Towarzystwa na dzień (12) 25 marca r. b. w sali Grand- 
Hotelu, na godzinę 5 po pałudniu. © 
i Na zebraniu tom, bez względu na liczbę obecnych członków, rozpo- 
znawane i decydowane będą te tylko przedmioty, Które były przygoto- 
wane i ogłoszone na porządku dziennym niedoszłego zebrania ogólnego, 
iałanowicie: — =" | | 

"1. Sprawozdanie i bilans za rok 1906. 

9. Projekt podziału zysków za rok 1906. | 

3. Budżet wydatków na rok 1907, óraz wnioski Rady. 
4. Wybory członków Rady, Zarządu i Komisyi Rewizyjnej. 
Zgodnie ż $ 34 Ustawy, na zebraniu mogą być obecni z prawem 

członkowie, których 10% wnioski nie wynoszą malej niż rb. 200. 
Z pełnomocnictwa może każdy członek mieć 2 głosy; pełnomocni= 
ctwa te, podług $ 35 Ustawy, powinny być przedstawione Zarządowi To- 
warzysta przynajmniej o 3 dni przed ogólnem zebraniem. | 
ilety wejscia i sprawozdania wydawane będą zglaszającym 
kom w lokalu Towarzystwa. ZA. 


warzjstwa Wajen r 


w Zgarzu 


glosu 


się ezton- 


k Deni A kanana 


credyti 


się 


AA 


którego porządek dzienny obejmuje: 
i, Zatwierdzenie bilansu oraz podział zysku za rok 1906; 
2. Wybór czterech członków Rady, jednego członka zarządu oraz. 
trzech członków Komisyi Rewizyjnej i ich zastępców; 
-/g. Żatwierdzenie budżetu i planu działań na rok 190%; 
4. Wnioski członków. u A || 357—3-1 


loki, składający sią | Sprzedam 2 morgi ziemi z zabudowa. 
ów z wszelkiemi wy- niami, przy lesie w powiecie łódzkim, 


Ż staz potrzebny 
z 10 do 14 pokoj 


odami. Pożądany jast ogródek. Oferty | prawo nabycia przysłaguja każdemu, == 
Barei a ajg ża. 0. Ń. Wiadomość ul Mikołajewsśka 62 tm. 27. : 


"Dz. | 


22—3—3 ; Oos 


-Sklad wyrobów plóciennych iM 


J iktora_ Je t 


polecat 


Bielizna iu: 
3 Kołdry ne i atłasowe, 


Kapy pikowo na łóżka biało i kolorowe. 


A 


tego 


podaje do wiadomosci, że we środę o godz. 4-ej po południu odbędzie 


, mym okala. 


- Drobne ogloszenia. 


zawodowego „Jadność”. 


W niedzielę, dnia 1f-go marca r. b, o godzinie 10-ej Zrana, | odbądzie się w 


sali Straży ogniowej, Mikoła;ewska 54, 


we i organizacyjne); 

2) Projekt Zarządu na rok przyszły; 
3) Projekt zmiany ustawy; i 

ŻA siępców; 

5) Odczyt o związkach zawodowych 
6) Rozpatrywnia zażaleń na Zarząd; 
"7) Wolne wnioski. . 


żać przez biuro wystawioną legitymacyę, 


b Ra i 
Zarząd Łódzkiej 
niniejszem prosi Członków toj- 
że Kasy 6 przybycie ha roczne O G 
odbyć się mające w dniu 3/16 marca w, 
kaiu Łódzktej Ochotniczei Straży Ogniowej 
misyi Rewizyjnej i 4) Wnioski Członków. 


w następną niedzielę, to jest 
Osobne zawiadomienia rozsy 


E 
i 


A A A. "Kantor „Pomoe”, Przejazd ` 
"PAP 14 poleca słażbę domową . 


| z bardzo dobremi świadectwami 48366 . 


469 -—38w—3 


agazyn 


ME sr „Piotrkowska Nr. 89, | | 
"Wszelkie wyroby z fabryki Br yn=zan=cliep ww 


Ceny podług cennika fabrycznego. OSB Przy zamówieniach większych odpowiedni rab 
damska, mięska i pościelowa, gotowa i na obstalunek. Koszule męskie 
białe i kolorowe, kołnierzyki, mankiety, krawaty, spinki ete. 

na wacie własnego wyrobu, Welnia- 
bajowó (bawelniane). 


PE DAAB ACE, 60 


| lusżnicza, | 


B 


|, zwoju”. 


D 


A A A Pracownia sukien, spódnic i 
js bluzek. Wykonezanie staran- | 
ne i punktualne. Mikołajewska nr. 35, ; 
miesz. 11, prawa oficyna, Il piętro. 
-— 3857—d—6 


DORZECZE OAZIE 
A Cechowa szkoła kroja 1 szycia Rosz- 
kowskiej, warszawskiej mistrzyni 
cechu, Piotrkowska 92. System Vortha; 
fasonowanie żutnali; patenty: specyalne 
kursa kroju dziecitnych ubran, krój ber- 
linskiej akademii. Kursa błeliźniarskie. 
W Warszawie, ul. Złota 3, szkoła kape- 
396512-5 


iurowa urządzenie tanio do odstąpió- 
nia Wiadomość w administracyi „Ro- 
KONA. | 499—7—5 

o odstąpienia Biaro rekomendacyjne. 

e nauczycielek, oficyalistów, bon i słu- 
żby. Wiadomość w Biurze Dzieaników 
T, Jastrzębskiego, Piotrkowska 18, Od 4 
do 8 g. 456—10—8 | 


D 


R EE WYG AOR A EE 00 
om ze sklepem i z jedną morgą ziemi | 
do sprzedńnia, Widzewska 


50 m. 30. 
519—3—2 ; 


Panienka dü krawiecczyzny Zaraz po- 


trźaebna. Widzewska 81 m. 28 52322 


fartuchów. Józef Egor, Główna nr. 11. 
0 i 550—331 


i potrzebne zdolno panienki do szycia 


bielizny | 
ie go 


D 
at. 


3563==t 


4) Uzupełnienie wyborów na członków Zarządu, 


Stowarzyszenia zawodowego przemysłu włóka 


pierwsze ogólne zebranie delegatów. 


l Porządek obrad jest następujący: 
1) Sprawozdanie Zarządu z działalności 


Stowarzyszenia za rok ubiegły (kaso- 


| Kotmisgi rewizyjnej i ich 


i beżrobociu; 


Zwracamy wszystkim delegatom uwagę, że każdy powinten przy wajściu Oka 


a zatem ci, którzy takowych nie odebrali, 


powinni się jaknajprędzej po nie w godzinach biurowych zgłosić. 


ZARZĄD 
i sieno 
„JEDNOŚĆ! 


Kasy Posagowej || 

ÓLNE ZEBRANIE, 
sobątę o godzinie 6-ej po południa W lo- 
przy ulicy Mikołajewskiej 4 54, na któ- 


rem rozbierane bętą: 1) Stan kasy, 2) Wnioski Zarządu, 3) Wybory Zarządu i Ko- 


W razie niozebrania się odpowiedniej liceby Członków, zebranie odbędzie się 
11/24 marca o godzinie 4-8] po południu w tym sga- 
łane nie będą. ZARZĄD. 


e 


potrzebna - zaraz zdolna bieliźnierka do 
domu prywatnego Wiadomość w ad: 
ministracyt „Rozwoju“, Przejazd X 8. 
POKER 524 Zu 
oszukują szycia w domach prywatnych. 
Ogrodowa nr. 36 m. 26 — 512-2-5) 
iotrkowska nr. 176 mieszkania nr. 50, 
„gram na fortepianie, przyjmuję zamó- 
wienia na bale i wieczory. | 529—2—1 


P 


; potrzebne są zdółae panńy do szycia 


do pracowni Sabiny, Widzewska 104 
m 25. a > BBĄ=1 | 
perè do wynagcia z calodziennom u- 
trzymaniem Krótka i2 m. 1. 5813.1 


potrzebne staniczarki i uczenica, Piotr- 
1 kowska dr. 121, Matuszewska. 533-1 
pokój umeblowany do odntjęcia, Piotr- 
kówska 9%, wejście z bramy na lowo: 
OoOO: BS ZE 
Dotrzebne staniczarki, podtęczne | účte- 
5 m.5. 
© ukńie, bluzki, wszelkie ubiory damskie, 
dziecinne, oraż bieliżnę prżyjmuja do 
roboty pracownia Maryi Zofii. Wólczan- ` 
ską nr. 97, dom Marćińkowskiago. 
a kawi $ 18724886 
gazina buldog, suka żółta, z obciętem 
uszami i ógonam. Włąaścicjsióń psk 
jest Retelewski, uł. Zawadzka nr. 33 në 
Bałutach |_| || | BI4—8—3 
Ż* heżcen do sprzedania dwa %Wążkie 
i sześć 7% ealowých, sktrżynkowych, 
mechańistnych Warsztatów na 20 niciel- 
nie i warsztat do nawijańia ośnów. Wia- 
domość Widzewika 146. |. b09-—3—3 
gaina paszport ma imię Jozefa Bugt 
kiewicza, wydany z gminy Kazimierz, 
pow. słupeckiego. | | | 525—831 
Zengi pasaport na imię Teófila Sztej- 
berta, wydany z m. podsi __ 527—3-1 
naleziono paszport i książsczką że 
związku zawodowego murarzy i tóż- 
ne świadóctwa fiń imile Witolda Leonar- 
da Zalewskiego. Odebrąć można w adm. 
„ROBNO: „i wcaużwicamk idą A 
7 adi pobytu na imię Marólaa 


— Kordusa, wydana rzeź Po awa i. 
f Ai i Y ak uż 3 


nice. Konstantynowska nr. 


Łódż. | 
BE Lich PRZEJAŻD_ m 19. MBR 
- ggzystująca od lat 16 w Łodźł 

pracownia haftów 1156 


a a ŻA P A 3 Lo ge. 3 £ 
g i znaczenia bielizny jo 
e. i TRPA a 
Ed R | R | RE: 
JE D. MAZURKIEWIGZOWEJ | 
E ułłoa Przejazd Ne I2, m. 14, w 
E NRA podwórzu, w ofteynie, H piętro, je] 
E przyjmuje wszeikić fobót$ wzakres |» |. 
(È| haftu wchodzące, wykódywa tako- |] 
|;| we starannie ha ozas Gżńackóny, I6 
|.| Pó możliwie niskich cenach, | 


||| Przyjmuje sią wowenio, © |E 
i ULica _PRzeJAżb ni. MeRa 


8 A _ ROZWOJ. — Sroda, dnia 13 marca 1907 r. | = M 59 


| | H. OYTO i S. PORADOWSKI 
Wyłączni Reprezentanci Zjazdu gorzelników na gub. Piotrkowską i Kaliską' 
| | Łódź Krótka AE: 3, 


an weneryczne i. Skorne NA aa a 
Nawrot Ei olud. | liczny 020020004 SPIRYTUSU D DENATURO WANEGO 
2 anie od 6-5. 8—11 2 3 s = | oraz artykułów technicznych do zastosowania spirytusu. 


Jednocześnie rozpoczęto zapis trwający stale od godz. 9'/, rano do 8-ej wiecz. ` 
I: |, Pry osób „życzących używać spirytusu, celem wyjednania dla nich, pozwolenia od władz ` 
Choroby skórne, wenery- 


odnośnych, gdyż wobec ograniczeń od (1) 14 stycznia 1907 r, nikt spirytusu bez po- | 
- zwolenia nie otrzyma. EC. spieszne załatwienie tej "formalności. 121 104 15 | 
czne i moczopiciowe, 


Przyjmuje od godz. 8—1 r. i od 6—8 w., 
pame od 5—6 popol, w niedziale od 9—1 
. į od 3—6 popol. 1420r309 


Ulica Południowa Nr. 2. 


Dr. JELNICKI 


ul. Andrzeja 7. 


Choroby skórne, weneryczne i 


kosztuje spódniczka angielska.—Plu- | 
szowe Żakiety na wełnianej wacie 
(po rb. 22,  Kostyumy angielskie $ 
ńajnowszych fasonów od rb. 16. f 
i Palta angielskie z modnego mate- B 

; {i ryałlu od rb. 13. Paletka dziecin- $ 
è | M no od rb. 9. Bluzki damskie od E 
rb. 2.50. Wielki wybór fntrzanych | 
kolnierzy i mufok w oddziale dam- 
skim u y 


SKŁAD MA SŁ A PIOTRKOWSKA _117 


poleca masło śmietankowe, solone i tepio- 
me rozmaitej dobroci i po rozmaitych cencch, począ- 
wszy od 30 kop. za funt. | 
Sprzedaż detaliczna i hurtowa na beczki i pudy. 
Przyjmuje wszelkie obstalunki! 
Korzystna okazya dla pp. piekarzy i cakierników! 
Haudlującym rabat!! 549-6-5 


moczopiciowe, 
Od 8—10 rano, 5—8 po pol, w niedziale EMILA SCHMECHLA, 


ki Arazá, Marazakowyka 130. i 


AT SAR TANIE IEA PLUEN 
AE POZOST TAk zara PE 


Dr, Waclaw Jasiński 
CHOROBY DZIECI 
(lekarz szpitala Anny Maryi). 

Pistrkowska 163, I piętra 


przyjmuje do 9 rano i od 4-0j do 6-6j. 
341-—6—1 


Kuta Iynowsta l 


Choroby dróg moczowych, skór» 


ne i weneryczse. 
Przyjmuje od g. 8'/4—1 rano i od 5—8, 
panie od 4—5 - 1070—r-3 


Dr. Feliks Skusiewicz | 
Choroby skórne i weneryczne 


Andrzeja 43. | 
Przyjmuje rano od 9 do 10 g. i od 4—8 
wiecz. W niedziele i święta od g. 10 do 
1 po południu. - 507—d—368 


l r. S.S c7| : 


Nawrot Nr. 13 
Choroby skórne, weneryczne i maczapłciowe 
ME od g 8—111/, rano, od 5—8'/ą 


| 
469-1-171 M . 

| 

| 

| 


AG 
Wj 


Paryskia 


(modele 1907 r.) 
hardzo ładne i wygodne oraz wstążkowa 

24585 | poleca pme Sophies 
805—-4 9 Piotitowska 132 m. 33. 


Potrzebny „jest | 7 i 
-inteligentny CZŁOWIEK 
znający dobrze krajowe języki, ż kapi- 
tałem przyn. 300, do samodzielnego pro- 
wadzsnia interesu jako przedstawiciel 
wszeczświatowo słynnei firmy na Łódź. 
Oferty przyjmuje Administr. „Rozwoju” 
pod , Przedstawiciel". 336—8— 2 


| | Pas skład: j 
Fr Karpiński, Larre Elektoralna 35, telefonu 600. 


(strzeżeni 
SU ZEZENIE. 
Ponieważ zaczęto podrabiać cykoryę naszą, pro- 
a „0 ARR M przy kupnie takowej na obok | Zawadzka 17. Do wynajócia” wyd 1 lipca 
stojącą markę ochronną. |. 2 mieszkania 
Specyalny nasz . „gatunek Gykosyc. z obraz: z frontowe po $ n 5 pokojów m. I piętr. 
A Z wygodami na w oficynie po 
kami opakowana jest w niebieski glansowany papier 3 pokóje 2 kuchilą. Wyda dobra, Tamka 
i zaopatrzona w obrazek oraz banderolę, na której do sprzedania garniturek mebli wyście- 
"widać dwie obok stojące marki ochronne. . łanych mschoniowyrh _____. 335—3—2 


| Nasza CQykorya z podkową opakowana | aw Gzamnucki” 
jest w żółty glansowany papier, na którym znajduje | Gustaw l Szamowski, 

i a AT TAE A ory AD Łódź, Konstantynowska 5 

się widok fabryki z podkową po lewej stronie u góry. Nasiona polne leśne i ogrodowe (warzy- 
+ wne i kwiatowe), naczynia mleczarskie, 


j nawozy sztuczne, owies, T makuchy, 
siano, słoma it, LODEM 838-24- -1 


BK FABRIL CORTI * tacya. 


| 
| 
i W d. 15 marca r.bo godz. 
| 10-0j rano, w willi przy ul. Bene- 
| dykta Ne 8, odbędzie się licyta= 
Į 
i 
| 
| 
š 


PPOB piaci id TT, A e e 3 ECO WAZY TWD A S RAZ EE AES T AERA E EE AEEA O E AEE E A E E AED ŚP PADA 
2 it; 
Ę 4 ZS” s R 


PE me aa A ZD RCA WWE WE O ZEE 


171—20-10 


Dr. Mik Goldenberg 


ul. Widzewska 1064 (koło Głównej) | "Ogłc 


a kil > magirza Zarząd drogi RÓS Pabryczno- Łódzkiej podaje do świadomość. 
R L Swieta od 1i-ej dosa” że bagaże: nieodebrane i przedmioty przez pasażerów w obrębie drogi, 
205_T-11 na stacyach, w. wagonach, lub na torze zagubione i ogłoszone w m iejsco- 


; wych dziennikach i w „Piotrkowskich Wiadomościach Gubernialnych”, 


cya rozmaitych mebli, po- 
| zostalych po ś. p. J. Ku J. Kunitzerze. 3521 


| Młody człowiek (niemiec) poszukuje 


Sublokatora 


` do dwóch umeblowanych pokojów z cało- 


Gabinet lekarski dla chorych | a mianowicie w roku e. ZA MM: 1) 24, 25, 26; 7?) 29, 30, 31; *) 34, dziennem utrzymaniem. Biiższa wiadot 
WENERYCZNYCH i SKÓRNYCH 35, 36; ) 38, 39, 40; 9) 48, 44, 45; °) dT, 48, 49; w Zoku 1904-ym za ność. kate 19 m10 Bai 
| e T, 8,9 5) Li 12, 18, 9) 16, 17, 18; 19) BT, 28, 29; 1) 30, 31, Wspóinik | 

D-ra B. Marguliesa ka 12) 34, 35, "36; D 39 40, 41; 14) 43, 44, 45; 1) 46 47 48; 18) 51; | Odc 


| A | atom od 500 d Ii poszu- 
Piotrkowska 115. | i 1/1905 rs w roku 1905 za NN: aa) 3, 4, 5; 18) 9, 10, 11; ©) 18, Een to aao ayel 


Przyjęcie od- 10—1 i od 5—8 wiecz; a H 20; w roku 1906-tym za JEN: 29) 27; 21) Esi 32, 33; „28) 43, 43, 44 ' nptecznych, kosmetyków i mydeł. Kapi- 
W „Porada 50 kop. 10—1 BIE pa iw roku 1907 za MN: 23). 4, 5i 6. zostaną sprzedane przez publiczną | tał zagwarantowany. Oferty pod litera- 
nw | Licytacyę na stacyi towarowej Łódź-Fabr. w dniu (4) 17 kwietńia r. b. r e - Przyjmuje AA Ea 
o godz. 10 rano. | A: | _889—8—2 | 2 ikat 

a À pen amenn wwa az seo wz sai SERXI ZIEMNE 
. fata Komorowskiej z Kowaliszek 


Ja an ae WAR aamen e 


| Nasiona piorwszorządnych firm Za- a i 50. O00 EA ES (288 ępują masło), - 
pniach DAASZWNOWYCHY doniczek do NŚ. awa EEEE ke 


Ghoroby waa 1 s Fe 
_ mieszka obecnie Ma dog 


> Również: Biszkopty w i Pa i na Wa- 
poleca hurtowy skład wyłącznej , sprze- „ gę. Wyborowa. w AA Sprzedaż w 
daży. Widzewska 86. Otwarty w każ” - sklepach kolonialnych i : młeczarniach. 
dy czwartek i piątek po południu. 2826 3 , Repraz. Edm Bogdański, „Krótka 11. 351:3 


Tirożd Ją przychodzą codziennie świeże!! = 
ide Ważne dia p. pP. piekarzy i handlujących. 


» | Kwiaty grize, dek doniczkowe | 


a 

Piotrkowskiej | | 
Beria SEB Op Tod Bd PE DakKOFACY z kwiatów i arzewas | 

; iydla perfomy i kosmetyki Ryszar- | 

| 


LM EETA AE NO aana W AE GEE PO FAD AH: WOK E aea 


Dr. H. Rosenthal a Wildta i innych firm; 


Choroby wewnętrzne i dziecięce | M vezot tel znana z dobroci fro-- 


terka do podłóg. a. 
(sp. perac "we okazos. Wanda Dietrich Poleca Ge. Lefórre, Szczecin. 
Konstantynowska do: ` 1415- r-59 "a że ric 3 Zamówienia wykonywa natychmiast. główny, reprezentant Edmand Bogdański, 
Godziny przyjęć od 9—10 iod 5—T-ej. 244-10-56 Wólczańska nr. 112. Łódź, Krótka il. 350—10—1 


|... Drożdże z czystego zboża; zawierające, 367 „BY a zatem Są 
najmocniejsze, przeto i-na]epsZa. | 


W tłoczni <Rozwoju>, Przejazd N 8. i | Redaktor i Wydawca W. Gzajewski. 


